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Naimowsza sensacja z za kulis trustów PERIKA 


„Walka panów 


Wielki drenat w 6 akt. z najmłodszą i najpiękniejszą amerykańską gwiazdą kinematograficzną 
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„Błosu Polskiego" ZM MED NEE 


zawiera między Innemi: |sowieck 


ams Ważne dla przemysłu włóknistego u | 


Na eKsportdo Ameryki | 


poszukujemy golawych wyrobów łódzkiego przemysłu wiókuistego 


w wielkich ilościach. 


Dalsza zniżka walut za- 
granicznych. 
Listy o teatrze. 


Kryzys gospodarczy (arty- 
R$ | kał wstópny) 

Stosunki polsko - szwaj- 
carskie (wywiad z posłeń szwaj- 
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Dla prenumeratorów nie- 
ważny. Prawo wzięcia udzia- 
ła w konkarsie daje wpła- 
cenie bezpośrednio w admi- 
nistracji prenumeraty za 
m. listopad za oba pisma 
łącznie do dnia 10rX1, b. r, 


Gdańsk, Tóptergnese 32 I.. Adres telezr. 


„kurjer Wisczoroy”, 


Wtorek 1 listopada 1921 r. 


„Ofiar! 


Grand- Kino 


Dziś Premjera! 
Sensacja na czasie! 


pozna 
Początek w święta i niedz. o g. 8-ej. 
Orkiestra symfoniczna ! 


Sensacyjny dramat amerykański w 5-ciu wielkich częściach z 


William Hartem vw» 


głównej. r 


rego sytuacja gospodarcza zda- | przełomowej chwili państwo i 
wała się nienormalnie, gorącz- | społeczeństwo nie podadzą so- 
kowo egzystować, a nawet|bie wzajemnie dłoni, by chwi- 


rzucić całkiem na pastwę ob- 
cego kapitału. 
Naszkicowaliśmy powyżej 


z najlepszej bibufki wyrabia 
aoo ka pils „Renoma* 
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Zastój. 


Od kilku tygodni sytuacja 
międzynarodowa Polski znakó- 
micie się poptawiła. Decyzja 
w sprawie górnośląskiej, zasad- 
niczo dla nas przychylna, zwrot 
korzystny w stosunkach z Wiel- 
ką Brytanją i Włochami, likwi- 
dacja w ostatnich dniach nie- 
porozumień polsko-sowieckich, 
przyjazne przemilczenie sprawy 
Wilna, częściowo (choć z pe- 
wiiemi zastrzeżeniami!) Zawar- 
cie układu handlowego z Cze- 
chosłowacja, widoki porozumie- 
nia gospodarczego z Niemcami, 
nspokojenie się zażartych swa- 
rów partyjnych na podstawie 
rządu“ p. Ponikowskiego, zapo- 
wiedzi finansowe ministra dr. 
Michalskiego, redukcja wydat- 
ków, szczególnie w związku 
z demobilizacja—oto cały sze- 
reg dodatnich momentów, któ- 
fe rozświellają nieco ciemną i 
ciernista drogę, po której kro- 
czy Polska, począwszy od pier- 
wszej chwili odbudowy swej 
niepodległości. 

Gdy więc zdawałoby się, 
że wreszcie świłać nam poczy- 
na nowe życie państwowe, tuż 
ciągnie druga, niemniej grożna 
chiura-—bardzo ostre przesile- 
nie gospodarcze. Nieznany do- 
tychczas zastój, jaki zapanował 
we wszystkich dziedzinach prze- 
imysłu, handlu i pracy jest za- 
powiedzią, na którą zawczasu 
zwrócić należy nader baczną 
uwagę, by wlaśnie w chwili, 
gdy dobijamy da politycznego 
brzegu, nowa złowroga fala 
ekonomiczna nie strąciła Polski 
w przepaść nędzy i upadku. 

Marka polska co dnia 
skuje na sile. Wprawdzie 
to jeszcze tylko postępy, które 
przypominają chorego, gdy go- 
rączka spada inu z 41 stopni 
do 36, jednak symptomatycz- 
mt jest już sama poprawa, któ- 
rej dziś już żadną miarą nie 
można nazwać: chwilowem wa: 
haniem, wynikającem z operacji 
giełdowych. 

Gdy działo się odwrotnie, 
gdy marka spadała do zawrot- 
nych nizin, o kilkadziesiąt pro- 
cent w ciągu dnia, łudzono się. 
Jakżeż mówić o upadku gospo- 
darczym,. gdy przemysł praco- 
wał całą siłą, gdy handel kwitł, 
a praca z: powodzeniem! doma- 
gala się poprawy bytu. Ani 
strejki, ani waluta nie zagwoż- 
dziły produkcji i obrotu. Wszy- 
scy rwali pasy ze wszystkich i 
naogół, oprócz małej garstki 
ekonomistów i ludzi patrzących 
nieco dalej, niź własny nos, 


y- 
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szał iluzorycznych zarobków po- 
chłonął wszystkich. Obecnie po- 
prawa sytuacji politycznej obla- 
ła całą tę gorączkę kubłem zim- 
nej wody. A 

Dlatego czas obecnie zdać 
sobie przedewszystkiem spra- 
wę z tego, co bylo. Okres ni- 
by— produkcyjny cechowały nie- 
zwykłe anormalności: 

1) Państwo drukuje astro- 
nomiczne liczby banknotów. 
Wartość ich się zmniejsza. Każ- 
dy stara się ich pozbyć. 

2) Wynika stąd kapitalizo- 
wanie towarów zamiast gotów- 
ki, t. zw. spekulacja towarowa, 
oraz tezawuowanie walut ob- 
cych—t. zw. spekulacja walu- 
towa. 

3) Kapitalizowanie towarów 
wytwarzą sztuczne zapotrzebo- 
wanię, co ekscytuje produkcję. 
Jest to jak gdyby dawka mor- 
finy dla chorego organizmu. - 

4) Przemysł płaci wszelką 
cenę za surowce, gdyż, będąc 
obarczony robotnikami, nie mo- 
że*ani na chwilę zaprzestać pra- 
cy. Wywołuje to pogoń za wa- 
lutami, które w ten sposób dro- 
żeją i zachęca do szmuglu mar- 
ki polskiej zagranicę. byleby na- 
być walutę bez względu na jej 
wysoki kurs. 

5) Szałony wzrost wszel- 
kich wartości pochłania szybko 
wszelką ilość drukowanych ban- 
knotów i skłania „państwo do 
dalszych emisji, tymbardziej, że 
podatki wobec fatalnej admini- 
nistracji napływają do skarbu 
bardzo skąpo. W ten sposób 
stajemy się świadkami paradok- 
salnego faktu, iż pomimo bli- 
sko dwustu miljardów marek 
w obiegu, banki, handel i prze- 
mysł cierpią obecnie ma brak 
gotó Nikt nie dyskontuje 
zobowiązań pieniężnych, 

6) Eksport nasz jest nie 
naturalny, bowiem idzie na 
wschód, skąd wzamian przy- 
bywają do kraju zdewaluowa- 
ne miliardy rubli wszelkich 
gatunków. Handel odbywa się 
drogą szmuglu, bez cła. 

7) Ukoronowaniem wszyst- 
kiego -jest nastrój psychicz- 
ny tego społeczeństwa, które 
widząc brak zaufania zagra- 
nicy i ciągłe nowe emisje, na- 
uczone smutnem doświadcze- 
niem, uciekła od własnej wa- 
luty markowej, powodując 
większy chaos i zamieszanie. 

Oto w krótkich słowach i 
zasadniczych linjach obraz sta- 
nu politycznego słaczania się 
w fieznaną de), podczas któ- 


kwitnąć. 


lę zwycięsko przetrzymać. Za- 


Jedna była korzyść—wzyst- | decyduje ona albo o przyszlym 
ko pracowało i produkowało, |naszym wielkim wzroście, albo 


Chodzi obecnie o tę, by te ko-|o upadku, 


rzyść zatrzymać, mimo zmie- 
nionych warunków, tembar- 
dziej iż strona polityczna po- 
prawiła się, wielkich bogactw 
przybyło, zaufanie zagranicy 


który może nas 


Swajcar 


sytuację obecną, W następnym 
artykule rozwiniemy system 
środków zarodczych, 

Czesław Ołtaszewski, 


o Polsce, 


wzrasta, a bliskie są pożyczki | (Rozmowa współpracownika „Głosu Polskiego“ z posłejn szwajcar 
skim w Warszawie pułk. Pfyfferem). 


franeuskie i angielskie, które 
mają kres położyć wielkiemu 
złu s 


Powy 


Putkownik i przemysłowiec. 


— Szwajcarji zależy na na- 


wiązaniu stosunków ekonomicznych z Polską, — Pragnie 


j wyszczególniliśmy | ona nabywać nasze surowce, a płacić fabrykatami. — 


w formie punktów stan rzezy jPodniesienie rolnictwa polskiego. — Sprawa waluty. — 
pod niedawnym czasem. Obe- |Szwajcarja wierzy w podniesienie się kursu marki 
polskiej. 


cnie zanotujemy zmiany: 

1) Minister Michalski obie- 
cał że obecna emisja jest 
ostatnią. Znaliśmy tę śpiewkę 


Niedawno wręczył listy uwie- 
rzytelniające Naczelnikowi pań: 
stwa pierwszy poseł Federacji 


oddawna, ale p. Michalski jed- | Szwajcarskiej przy rządzie Rzeczy- 
nocześnie zabiera się do da-jpospolite Polskiej — pułkownik 


niny, i to bardzo energicznie 
To nadaje jego zapowiedzi cha- 
rakter bardziej prawdopodobny. 


Hanns Pfsffer d'Altishofen. 
Zamieszkał wraz z małżonką— 

warszawianką rodem — ma ul. 

Nvwosenatorskiej. wyrost „czerwo- 


2) Brak gotówki zmusza | neco* hotelu rzyms riego. 


do wyrzucenia na rynek, szcze- 


Gdrm odwiedził pułk. Pfzffars, 


gólnie ze strony przemysłu.|" 7ielł mi on w czasie dłazsz*! 


zapasów towarów i walut. Wy- 
wołuje to zniżkę cen i zachęca 
do wstrzymywaniasię od kup- 
na. Jednocześnie hamuje to 
wybujałą produkcję. Przemysł 
staje. / 

3) Zahamowanie przemysłu 
wytwarza brak zapotrzebowa- 
nia walut, którć tanieją 


rozmowy  niezuiernie cennych 
| fo macji, która przytaczam po- 
niżej. 

dak się akazuia; palk, Pfstfer 
liena za sobą przeszłości dyplo- 
jatycznet 

— Nisedy — wmówi — nia nra- 
owałe u w dynlamacji, zaimnine 
sią dotychrzas tlko służbą w 
armii Szwajcarskiej. Ostatnio by- 
łem komendantem dywizji, w cza- 


rujnują spekulantów i odstra-|sin wojns światowej dowodziłem 


szają od tezaurowania walut 
zagranicznych. 
4) Brak produkcji wytwa- 


rza kryzys robotniczy i po-|spraw p 


ywizią św, Gottharda, 

Ale bo też Feleracja Szwaj 
carska postanowiła wysłać do 
Polski mie dyplomatę, a znawcę 
rzemysłowrych i  wojska- 


zbawia chleba miljonowe rze-| wych, rdyż chodz'ło jej głównie 


sze, w ten jednak 
sposób zmniejsza konsumneję 
i powoduje spadek cen żyw- 
ności. 


5) Z tej samej przyczyny 


również|0 nawiązanie stosunków ekono- 


micznych. Wybór padł na mnie, 
prawdopodobnie dlatego, że, będąc 
wojskowym, jestem również i prze- 
mysłowcem oraz prezesem pai- 
stwowsgo banku kantonalnego w 


zostaje zatamowany dowóz su-| Lucernie, 


rowca. Waluta obca nie wy- 


Chodzi z kraju. “Obniża to jej | Średnictwem czynić starania on: 


wartość, t. zn, marka polska 
idzie w górę. 

6) Wreszcie wzmaonia się 
zaufanie do marki 
paniki powoli znika. Dziś np. 
marka polska jest bardzo po- 
szukiwaną, nie tylko u nas, 


ale podobno i zagranica, gdyż to: 


cały szereg wielkich kapita- 


Rząd nasz chce za mojem po 


wiązante stosunków ekonomi 


nych miedzy Szwajcarją a Polską | 


zorganizować wymłanę 5Urow» j 
ców rolskich na wytwory prze 


i uczucie | mysłu szwajcarskiego. 


— Cóż może nam Szwajcarja 
zsofiarować ? 
W tej chwili panu wymienię 
ważniajsze osłęzie nasze © 
mysłu, Uracninca na ekaport. 
Będzie to przełewszystkiem 


listów europejskich zamierza) przemysł rolniczy. głównie rozwi= 


tu lokować swe kapitały. 


Powyżej wyłuszczone zmia- | i% 
nieprzewidziane, |, w 


ny, nagłe i 
wywołały ziawisko, które ob 
serwuje każdy, kto styka się 
choćby pośrednio z życiem gos 
podarczem. Szczególnie w Ło- 


dzi, która żyje nadzwyczaj in- | y 


mięty w kantona*h Lucerny, Bi 
skim 1 Zurschskim, wi 
wórnie motorów elektrycznych 
axóle wszystkiego niezbędnego 

+ elektryfikacji w Oerlikonie 
Baden, znavy w całym świecie 
asz przemysł ze 'arniczy, ześrod 
xkowauy na całym obszarze Jury, 
ale przewaźnie w Genewie i 
euchatej, wyroby jedwabne w 


ueń 


tensywną produkcją i obrotem, | Bazylei i Zurychu, wreszcie pra- 


daje się to odczuć wprost ra- 


Go będzie? oto pytanie, |- 


które słyszy się na każdym 
kroku. 


Będzie tatalny kryzys o ty-|A 


je,.e ile właśnie w 


cownie koronek, których trady= 
cyjnym ośrodkiem jost St, Gallen 
oraz produkcja nabiału, serów, 
dy. 

iacej rozwini. 
rzekłen przem 
okoli 
damy 


już 


k | pośle, że ut 


zorganizowane vospotarstwarolne, 
nprawiane według ostatnich Zdo- 
byczy techniki i jaknajwzorowiej 
prowadzone. 

Ohętnie zapoznam rolników 
polskich z pratykowanami u nas 
metodami, mam cały szerer pla- 
nów i powyslów, które niezmiernie 
mogłyby się przyczynić do podnie- 
sienia pozioma rolnictwa w Polsce, 
Jakie korzyści przynoszą n2n 
nag'8 'ofy, wskazuja oyf 
następuj Giy przeć 50 la 
hektar ziemi uprawjiej w kantonie = 
Lucerny przynosił śrelnio okolo 
25 fraqsów dochodu rocznego, — 
lsiś przynosi około 500 fr. Jest 
to chyba dość wymowie... 

— Cóż wza jian interesowałoby 
3zwajcarję w Polsce? 

— Wasze niezliczone bozactwa 
iaturalne, przełewsz:stkiew... 
benzyna, nafta, cukier, len, 
w znacznym stopału zboże, 

— Wszak wspołnniał pan, pania 
pośle, że rolnietwo jast w Szwaj- 
carji -fak świetnie rozwinięte ?... 

— A pomimo to, jest śmy zuu- 
szeni bardzo wiele zbożu, impor- 
tować z zazranicy, Tereny nasze 
1 klimat sprzyają wspaniale ho- 
dowli bydła, mamy mnóstwo za- 
lewnych łąk i jaknaj doskonalsze 
pastwiska, ale warunki dla pro- 
dukcji zboża są raczej nieprzy= 
chyine. 

To też poświęcamy sia prze- 
ważnie hodowli byd) 
zwłaszezn krów i b 
gamy tu wydikì jaka 
To też eksp y 
rasowe nu wszystkie strony świata, 
Mamy spoojalue systemy, wypró- 
bowśne od wieków i prowadzimy 
rodowody („pedizrae*) - naszego 
bydła tak, jax anglicy swych koni 
wyścigowych. 

Zauważyłem zresztą i w Polsce a 


po folwarksch wiele sztuk bydła 
niewątpliwia pochodzącego ze 
Szwaicar|t. 

Przed wojną, oc: ście, spror 


u nas bydło ze Szwaj” 


gdyby rolnicy polscy znów zaopa- 


trzyli się w egzemplarze rasowe 
ze Szwajcarji, zwłaszcza, że spo- 
strzegłem, iż bydło w Polsce, na- 
wet rasowe, jest mniej rosłe od 
naszego... 

— Prawdopodobnie dlatego panie 
nas i dawniej już s 


| 
| 
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— Bardzo być może, że to jest 
powodem, gdyż faktycznie bydło 
holenderskie jest mniej ‘roste od 
naszego, dlatego też i przychówek 
z tego połączenia jest mniej roz- 
rośnięty... Ale przypuszczam, Że 
obecnie znów hodowcy polscy 
zaczną nabywać nasze okazy... 

— O, gdyby nie to, że nasza 
waluta sloj tak bardzo nisko, 2 
szwajcarska tak niezmiernie wy- 
SOko.:. 

— Temu wszystkiemu można 
zaradzie— brzmiała odpowiedź pułk. 
Piyffera—przedewszystkiem drogą 
konwencji handlowych, kiórespo- 
winny nasze kraje zawrzeć bezwa- 
zunkowo. 

— Ozy możliwy jest więc Śro: 
dek, któryby choć qokolwiek zbli- 
żył ku sobie nasze na djamen- 
fyalnie przeciwiegłych krańcach 
isytaowania waloty? 

— Ależ i my — rzekł dyplo- 
mata szwajcarski — barńzo cier- 
pimy z powodu zbyt wysokiego 
stanu naszej waluty. 

Jest to, oczywiście, ogolne 
üla importn, ale dla eksportu na- 
szego, jest to niemal znpełna 
kleska. Sytuacja 'Pofski jest o 
tyle szczęśliwszą, że możecie 
się samodzielnie wyżywić, my 
zaś musimy połowę potrzebnego 
chleba i inne produkty spożyw: 
cze sprowadzać” z zagranicy. 
Tymczasem wysokóść naszej 


, waluty tak samo odstrasza za* 


granicę od tranzakcji z nami, 
jak mizkł stan waszej, a nawet 
jeszcze bardziej. Jesteśmy fak- 
tycznie cnikowicie prawie zablo- 
kowani. 

Ta blokada wywołuje skatki 
wprost katastrofalne. Wpływa to 


m w 


Stosunki polsko-rosyjskie. 


Odpowiedź polska na oświadczenie p. Karachana. 


WARSZAWA, 31 października 
(Pat.) Biaro pras. -1in. spraw za- 
granicznych komnnikaja: 

W dnin 31 października r. b. 
wysłana została do przedstawi- 
piela pełnomoevago Rosji sowiec- 
kiej p. Karachann następująca 
nota: 

„Panie przedstawicielu pełno- 
moony! Oświadczenia pańskiego 
nozynionego nam w dnia wczoraj- 
szym, rząd polski dowiedział się 
o rmohach powstańozych, które 
mają miejsce w rejonie pogranioz- 
nym rzeki Zbrucza. Jodnocześnie 
ozuajmia pam, panie przedsta- 
wicielu pełnomocny, że miasta 
Hosiatyn i Gródek znaejdnją się 
w rękach powstańców oraz, że 
pod Kamieńcem Podolskim wre 
bitwa Aczkolwiek wypadki te 
miały miejsce przed kilkn dniami, 
rząd polski nie posiada ofiejalne- 
go zożwierdkenie tych wiedomości. 
Niemniej jednak wobec tego, że 
w pasie pogranicznym zachodzą 
często wypadki grasówania uzbro- 
jonyoh band, polskie ministerjom 
spraw wewnętrznych.i wojskowych 
przedsięwzięły niezwłocznie wszy- 


André Lang. 
Zamach w pociągu No 14. 


Nie można powiedzieć, że Jan- 
ka się bała, ale była nieswoja. 
Czuć na sobie wzrok, wźrok nie- 
znajomego, którego wiek ani po 
wierzchowrość nie mogły liczyć 
na sympatję młodej panienki, za- 
czynały ja krępować. Nie wiedzia- 
la co czyła. Była z nim sama w 
przedziale pierwszej klasy. Może 
suma w całym wagonie. Sama w 
całym wagonie z tymi podejrzanym 
osóbnikiemi Zmienić przedział? 
Byloby śmieszne, śmieszne i nieo- 
strożne, bo w tym wypadku mia: 
laby do przeniesienia dwie wielkie 
walizy.. Zresztą mógł pójść za 
nia! A jeśli ten jegomość, którego 
uważaja za niebezpiecznego, okaż 
się spokojnym pasażerem, to do 
czego będzie podobna ta bezsen- 
sowna ucieczka? Czy w toku 1921 
młoda osiemnastołetnia panienka 
nie potrafi się obronić? Przy wy- 
ji ie uspakajała swą matkę, któ- 
pięć minut przed 
jem pociągu odradzała córce 
zania w ię podróż do 


szego brata, 


w nader njemny sposób na prze- 
myat nasz, w którym panoje teraz 
starnacia. Posiadamy Obecnie 
około 160,000 bezrobotnych. Rząd 
uchwalił świeżo wydatkować 150 
milionów franków .na zapomosi 
dla bezrobotnych — wynosi to 
mniej więcej tyle, ile cały wasz 
dlor państwowy. 

Twierdzę stanowczo, że sytuacja 
finansowa Polski bynajmnie] nie 
jest tak złą, jak się wydaje. Nic 
dziwnego, że waluta nizko stoi w 
państwie, które dopiero się odbudo- 
wnje, ponosi nadmierne koszta, wy- 
maga olbrzymich funduszów. Skądże 
je było czerpać? Nie było innej ra- 
dy, jak drukować... Spadek walnty 
był więc nienniknionym. 

Ale, choć nie posiadacie całkowi- 
tego złotego zabezpieczenia emitowa- 
nych pieniędzy papierowych, macie 
wszakołbrzymie nietknięteaktywa 
w bogąctwach naturalnych I la- 
sach... 

To też z czasem waluta polska 
doidzie do równowagi, musi się pod- 
nieść i ustalić. Przypnszczam, że 
obecna tendencja zwyżkowa wa 
luty polskiej będzie luż stałą, 
nie licząc drobnych, nieuniknio- 
nych zresztą wahań. 

Wierzyłem zawsze w Polskę. Na- 
wet wtedy już, gdy brałem żywy u- 
dziat w pracach komitetu polskiego 
wVeverg, Poznałem w czasie wojny 
w Szwajcarji wielu polaków. 

Nie przyjąłbym powierzonego mi 
stanowiska, gdybym nie wierzył głę- 
boko we wielką przyszłość Polski, 
zarówno w dziedzinie politycznej, jak 
ekonomicznej, i tą wiarą natchniony 
z zapałem przystępują do pracy... 

Henryk Liński. 


stko w celu wzmocnienia ‘ogor 
na granicy oraz zlikwidow oa 
ewentualnych band grasantów, 
Oświadczenie jednak pańskie, 
panie przedstawicielu pełnomocny, 
były uzupełnione komentarzem 
wskazującym, jakoby ruch o któ. 
rym wyżej mowa zasilany był po- 
mocą w materjala technicznym z 
polskiej strony i że nawet więk- 
sze oddziały partyzantów przeszły 
przez ukraińską granicę z tery- 
torium Rzeczypospolitej polskiej. 
W ten sposób nczynił pan, panie 
przedstawicieln pełnomocny za- 
rzot rządowi polskiamu, na na 
własnym terytorjum toleruje, na 
nawet popiera ruch powstańców 
ukraińskich, dzisłających przeciw 
rządowi sowieckiemo. Rząd polski 
zakłada najenerpiczniejszy pro- 
test przeciwko oskarżanin polskich 
władz o współdziałanie z ruchem 
zbrojnym na Ukrainie, a w szcze” 
gólności zastrzeza się katero- 
rycznie przeciwko  insynoacjon 
uczynionym pod adresem polskich 
władz wojskowych. Rząd polski 
stwierdza, że w praworząduym 
państwie jakim jest Rzeczpospo- 
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lita polska, wszystkie władze za-Iswym oddziałem nad Zbruczem. 
równo wojskowe jak i cywilnej Rządowi polskiemt znana jest oso- 
mają jeden tylko kierunek i jed-|ba Szepena z oficjalnych enun- 
ną działalność wskazaną przezjcjacji, stwierdzających niezbicie, że 
odpowiedzialny rząd gdyż jednej|był on dotąd mężem zaufania so- 


służą sprawie. 
Pragnąc to samo kry! 


wieckich władz wojskowych: Wo- 


terjum za- | bec tego rząd polski oświadcza, że 
stosować do Rosji sowieckiej rząd j 


ewentualne wypadki przekraczania 


polski nie przyjmuje do wiado-j granicy polskiej przez zbrojne gru- 
mości oświadczenia, złożonego w|py ze strony rosyjsko-ukraińskiej 
min. spraw zagranicznych przez p.| będzie musiał poczytywać za tole- 
Lorentza, sekretarza przedstawiciel- | rowanie lub popieranię przez rządy 


stwa RSFRS w dniu dzisiejszym 0|sowieckie akcji, 


wrogiej Rzeczy- 


zamierzonym prowokacyjnym naj-| pospolitej polskiej i za to uczynić 
ściu na terytorjmm Polski atamana | rządy te odpowiedzialnymi. 


Szewlewa, grasującego obecnie ze 


Podpisał minister Skirmunt. 


Rezolucje rady na- 
czelnej PPS. 


(Telefonem z Warszawy) 


wyższy radoa górniczy Spanke, 


-| Przewodnictwo komisji spraw ko- 


jowrch ma objąć radca regencyj:. 
ny Schenter, W- komisji spraw 


Dziś ukończyły się 2 dniowe | rieniężnych, celnych: i finanso- 
obrady rady naczelnej PPS. Przy | wych przewodniczyć będzie pre: 


jęto jednomyślnie rezolncję ujmu 
facą ogólne 


poglądy PPS. na kwestię|ko przedstawiciel 


zydent krajowego urzędu -finan- 
sowego w Opolu, Fiderscher. Ja- 
ministerjum 


mniejszości narodowych na |/Tacy wyznacz vy ma być radca 


kresach wschodnich. 


autonomia terytorjalna. 


wykonawczy, aby w porozumieniu 
z lwowskim komitetem PPS, wdro- 
Żył 

rokowania z ukraińskiemi 
partjami, w szczęgólności z 
partjami socjalistycznemi, 


wie Galicji Wschodniej nie był 
narzucony ani jednej ani drugiej 
stronie. 


czym poleca 
projekt ten przygotować w 
ciągu 2 miesięcy, 
uwzględniając oztaśni spia 
ności. 
Równocześnie poleca prery- 
djum klubo PPS. wnieść do rządu 
wniosek nagły z zapstaniem 


Jakie są zamiary rządu w|Niemiec. Anglja uczyni to zdaniem 
sprawie Galicji Wschodniej. Simonsa we własnym interesie, aby 


Raerzoznawcy niemieccy, 


BERLIN, 31 października. (E. |Ameryce hr. Bernsdorf na zebraniu 
T, E.) W sobotę powzięto decy | demokratów w Karlsruhe. oświad- 


zję co do nóminocji rzeczoznaw- 
ców do rokowań gospodarczych 


z Polską. Uchwalono utworzyć |czasy dla Niemiec widzi Berns- 
kilka podkomisji, pozostających į dorf we wspólnej akcji gospodar 


pod ogólne kierownictwem ko 
misarza Rzeszy, Schitiera, oraz 


jego zastępcy, sekretarza stanu Niemcy pokładają wielką nadziej 
Levalda. Liczba podkomisji nie|w zbliżającej się konferencji wa- 
Na czele |Szyagtońskiej. 


jest jeszcze ustałona. 
komisji do spraw zaopatrzenia 
w wodę stanie prawdopodobnie 


lad |Simons, w wywiadzie z przedsta- 


ministerjalny dr. Sitzler. Spe: 


Podstawą tych poglądów jest|Cjalnie interesy ludności górno- 


śląskiej reprezentować będą rze- 


Odnośnie do projektów w spra- | czoznawcy specjalnie w tym celu 
wie Galicji Wschodniej rada na- | wezwani, między innemi wymie- 
ozelna wzywa centralny komitet|niany jest ksiądz Ulitzka. 


ladzieje niemieckie, 


Kwestja odszkodowań 
w nowel fazie. 
KATOWICE, 31 października. 
Pat, Niemcy spodziewają się, że 


w tym duchwę aby projekt w spra- |po rozstrzygnięciu sprawy górno- 


Śląskiej kwestja odszkodowań ule- 
gnie zmianie na ich korzyść. Dał 
temu wyraz dr. Wirth w swojej 
mowie na zebraniu centrowców w 


Dalsze prace nad projektem | Karlsrue, powołując się na art. 28 
powierza komisji siedmiu, przy-|traktaty wersalskiego, który prze- 


widuje, że Niemcy mają prawo żą- 
dać od czasu do czasu zbadania 
swej zdolności płatniczej, podobnież 
b. minister spraw zagranicznych, 


wicielem pewnego dziennika west- 
falskiego, oświadczył, że Anglja, o 
ile mu wiadomo. na konierencji 
waszyngtońskiej pofuszy sprawę te- 
wizji zobowiązań  reparacyjnych 


leki wzmocnienie waluty niemiec- 
lej móc importować swój towar 
do Niemiec. B. poseł niemiecki w 


czył, że w sprawie rewizji odszko- 
dowań Niemcy spotkają się z po- 
parciem Ameryki. Nadzieję na lepsze 


czej Niemiec z Anglją i Ameryką 
na terytorjum Rosji. W prasie nie- 
mieckiej daje się zauważyć, że 


a 


vas, - Benesz w wywiadzie ze wspólpra« 
cownikiem „Daily Mail” oświadczył, że 
o ileby w ciągu 15 dni sprawa Karcia 


A 


y ą 


Krmnika poliytiwostei 


— Poseł dr. Bordel (P: S, L) 
rezygnuje ze stanowiska pósei= 
skiego, — Według kuluarów na 
miejsce jego wejdzie redaktor 
Mavjan Dąbrowski z Krakowa z 
„Kurjera Ilustrowanego*. 


— Sekretarz generalny "ligi 
narodów zawiadomił min. spt. 
zagr., że rządowi polskiemu przya 
sługuje prawo wyznaczenia do« 
datkowych  przelstawicieli do 
międzynarodowego trybunału spra 
wiedliwości, a mianowicie 2 ase- 
sorów dla zagadnień z dziedziny 
pracy i 2 dla roztrzygania spo- 
rów w sprawach tranzytowych i 
komunikacyjnych 


Benesz grozi Węgrom. 


PARYŻ, 51 października. (Pat); -Ha- 


nie została załatwiona drogą dyploma- 
tyczną, trzeba uciec się do środków 
bardziej energicznych w celu ostatecz= 
nego zlikwidowania tej sprawy. Cokol- 
wiekbądź zajdzie, zaznacza Benesz, ma+ 
ła .ententa zdecydowana jest uczynić 
wszystko, aby zapobiec wojnie. 


Finensowanie przygotowań wojennych 


PRAGA, 31 października. Russ 
press. „Narodni Listy“ zastana« 
wiają się nad kwestją finansowania 
czesko-słowackich przygotowań wo» 
jennych. Mobilizacja, spowodowa= 
na wystąpieniem Kafola, pociągnęła 
za sobą nieoczekiwane wydatki w 
budżecie państwa. Wydatki te pa- 
winny być pokryte za pomocą przew 
niesienia na rachunek ministerjuin 
wojny sum, przeznaczonych na niew 
konieczne wydatki w innych minie 
sterjach, a także za poinocą na- 
tychmiastowego płacenia podatku 
przez obywateli państwa i zastoso- 
wania możliwej oszczędności. 

Nawet jednak w czasie mobili- 
zacji—pisze dziennik—nie możemy 
postępować wbrew zasadzie naszej 
polityki finansowej i nie możemy 
drukować pieniędzy, nie mających 
odpowiedniego zabezpieczenia. 


Porturajja ale chce Rabsbnryów. 


PARYŻ, 51 paździemika. (Pat). Ade 
mirał portugalski Leotto w wywiadzie 
ze wspólpracownikiem „Petit Parisien” 
ośwładczył, że Portugalja nie jest bar- 
dzo sklonna udzielić b. królowi Karolo= 
wi prawa azyla na wyspie Maderze. 


Stownmii  irłandzka-znpielskie, 


LONDYN, 51 października. (Pafi, 
Havas, Jak donosi „Daily Chronicle* 
Lloyd George oświadczy! dziś w izbie 
gmin, że warunkiem zasadniczym tiklas 
du angielsko-irlandzkiego jest tznanie 
suwerenności króla Jak się dowiadue 
je „Daily Express” triandczycy obstają 
przy przeprowadzeniu zmian w granicy 
hrabstwa Ulsteru 


wiał oba 
bała się! 


matczy! 


razem z nim miała się udać do|ogarnął ją lekki dreszczyk, które- 
Paryża. Dobry humor Janki roz:|mu się oddała 
ne. A teraz pieszczocie. 
tarała się uspokoić, ajznacznie w ten sposób, że pod- 


jednak niewinny jej wzrok szukał |niósłszy ramię mogła uchwycić za 


co chwila dzwonka 
Poczym znów w przystępie odwa- 


gi 


alarmowego. | rączkę sygnału. jr 
Postanowiła rozpocząć atak i 
zatapiała się w swej interesują |głosem suchym ale czystym, rze- 


cej książce. Była to powieść awan- |kła: 


tirnicza. Tajemnicza bohaterka 
stata się ofiarą prześladowań, ro- 
mantycznych przygód w Afgani- 
stanie, gdzie sprowadził ją przy- 
padek. Jankę paliła ciekawość czy 
monoplan „Eciair* okaże się dość 
chyży i pozwoli Fredowi, dzielne- 
mu młodemu francuzowi przebyć 
szczęśliwie 3000 kilometrów, które 
go dzieliły od przyjaciółki. 

Po skończeniu pierwszego toz- 
działu, podniosła oczy i nie mogła 
się więcej oprzeć strachowi, który 
ją nagle ogamnę Brzydki, mały 
człowieczek naw| ost niej przypa- 
trywał jej się uporczywie. Janka 
zbladła i zebrała wszystkie swe 
siły, aby maskować odwagę. Nie- 
znajomy zdawał sobie sprawę 2 
wrażenia, jakie wywarł na dziew- 
częciu, 
swej ofiary. Zdając sobie sprawę 
z eweniualności walki i czując 
instynktownie, że zimna krew jest 


-— Jeśli pan zrobi jeden krok, 
jeden tylko, zaalarmuję służbę. 
W przystępie strachu zapyłała: 


— Jakto, więc pan nie jest 
złodziejem? 
— Ależ nie, — zaprzeczył 


szybko, naglony okolicznościami 
do prędkich wynurzeń. — Ależ nie, 
jestem autorem powieści, 
pani czytała. 

Jakób Bonlain — to właśnie ja. 
Chciałem pani wypisać dedykację 
na tej książce, która nabawiła pa- 
nią tyle strachu i byłem 
lony, że mój autor czyni na czy- 
telmikach odpowiednie wrażenie. 


którą 


A pani zawikłała się w melodra- szeli — tłumaczyła Janka z 


mat! Przecież powieść to nie jest 
życie... Nie należy się tak przej- 


mować! I co my teraz poczniemy? |niać biegu ten pan chrapał, a ja 
i śmiał się w duszy zejCo iemy? 


raz na nią 
śmiechu. 1 nie 
ości. Ale trzeba było dzia: 


Saal ało 3 6 591 ONAT 


zyszła kolej do | nem... 
lówiła sobie tej | biegł, żle nie jestem pewna... 


-wołniał biegu. Wpadła! jest córką kapitana fregaty Genai'sa, 
A ajmy do innego pre.| 


Prędko, zabierajniy p kun 


ki 


jak najsłodszejj Nikt nas nie widział, nikt nas nie 
Przesinęła się nie-|zna. Nie wiemy o niczym. 


Przeprowadzka udała się zna- 
komicie przed zatrzymaniem po- 
iągu. 

„ Na peronie funkcjonarjusze bie- 
gli w kierunku ich wagonu: 

— Na wszelki przypadek, 1ze- 
kła Janka ożywiona, niech pan 
wymyśli jaką historję. Niech pan 
powie, że pan widział jakiegoś 
człowieka, który wyskoczył z po- 
ciągu... Pan to przecież potrafi, w 
powieści... 

— Ech! — rzekł Boulain znie- 


j |chęcony, — pomysły rodzą się u 


mnie tylko, gdy siedzę przy moim 
biurku. 

Niech pani opowie co się pani 
podoba. Ja chcę spać. 


— Myśmy zupelnie nic nie sły- 
powa- 
g starszemu konduktorowi. Abso- 
utnie mic. Gdy pociąg zaczął zwał- 


czytałam książkę. 
Zdawało mi się, 


Wyjrzałam ok- 
iż ktoś 


Gdy się dowiedziano, że Janka 
zastępcy szefa kancelarji ministra 
marynałki a Jakób = zna- 


komitym autorem „Afganistanu”, 


| 
i 


przestano ich podejrzewać, chociaż 
sprawa była niejasna... w] 

Nazajutrz rano zatrzymano . na 
dworcu w Rouen zawodowego złó- 
dzieja kolejowego i na jego głowę 
spadła wina zatrzymania pociągu. 
Dzienniki topieywaty się* o tym 
wypadku, ciągu 48-1 godzin 
mówiono wyłącznie o bandycie z 
pociągu Nr. 14. 

Wreszcie wyrzuty suinienia zmu+ 
siły Jakóba Boulain do wyjawienia 
prawdy przed prefektem policji. 
Zapłacił karę za to, że spowodo- 
wał Jankę do zrobienia, użytku 7 
sygnału alarmowego! 

Przyrzeczono mt tajemnicę i 
R mówiono więcej o pociągu 

r. 14 i 


a = 'dkła Janka, która 
uważała aby nie zdradzić, gdy 
opowiadała i: istorję, — jeszcze 
jednemu zbrodniarzowi udało się 
uciec! Jednak udało nam się unik- 
nąć niebezpieczeństwa | 

—- M więc pani jechała z 
kóbem Boulein? 

Tak, ofiarował mi nawet 
egzemplarz „Aiganistanu? z własną 
dedykacją. 

— Podobno jest bardzo nie- 
ładny... 4 

— Nol rzekła Janka rozmarżo= 
na, nie jest znowu taki brzydki... 


(tłum. z franc. J. U.) 


Ja- 
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OZZIE 


Bolszewicy uznali długi przedwojenne. 


zego żądają wzamian? 


LONDYN, 31 października (Pat) |lucję w sprawie rządu koali- 
Rząd sowiecki wystosował do rzą: |cyjnego Z bolszewikami. 


du angielskiego notę, w której 
powołując się na decyzję Konfe- 
rencji brukselskiej stwierdzającą, 
że udzielenie kredytów międzyna- 
rodowych na rzecz zwalczania głó- 
du w Rosji, uwarunkowane jest 
uznaniem przez rząd sowietów 
dawnych długów rosyjskich, oświad- 
cza swą gotowość uznania tychże 
długów aż do roku 14, z tem za- 
strzeżeniem, że poczynione będą 
rządowi sowieckienu odpowiednie 
ułatwienia, oraz, że mocarstwa zo- 
bowiążą się do zaniechania wszel- 
kiej akcji, zagrażającej bezpieczeń- 
stwu i nienarttszalności decyzji so+ 
wieckiej oraz republiki" Dalekiego 
wschodu. 

Rząd sowiecki ` proponuje zwo- 
łanie w tej sprawie specjalnej kon- 
ferencji międzynarodowej w jak- 
najkrótszym czasie, £ 


* * 


* 

W'numerze „Prawdy“ z dnia 
29 października 
mieścił artykuł o charakterze pół- 
urzędowego komentarza do wia- 
doimości o uznanin długów .przed= 
wojennych prżez Rosję. 
tego komentarza nie- jest tode- 
kret, ale deklaracja, zapowiadająca 
uznanie tych długów. ` Dalej po- 
wiedziane KH że ponieważ pò- 
moe dla głodnych państwa zachod- 
nie uzależniają od uznania długów 
przedwojennych, przeto rząd Sor 
wiecki postanowił wziąć na siebie 
zobowiązanie w. imienin tych głod- 
nych rzesz i przystąpić: do ukła- 
dów w sprawie długów przedwo- 
jeńnych. 


Rodszenzenie nadu sowietów. 


PARYZ, 31 pażdziernika 
(KLTSB,) — „Central / News“ 
donosi 4 Helsingforsu, jakoby 
blizkie było rozszerzenie pod- 
staw politycznych rządu so- 
wietów. Rząd koalicyjny ob- 
jąłby przedstawicieli socjalis- 
tów i mienszewików. 

Prezesem ministrów pozo- 
stałby Lenin, ministrem spraw 
zagranicznych Krasin. 

Na tajnej konferencji w 
Moskwie  mienszewicy oraz 
Bund przyjęli rzekomo rezo- 


meremme R EE EZ IE ea e 


Kongres francuskich socjalistów narodowych. 


PARYŻ, 31 października (Pat.) 
Na kongresie socjalistycznym wy- 
w S dziś delegatów zagranicz- 
nych. 

Delegat niemiecki Ledebour 
oświadczył, iż nie doradzałby so- 
cjalistom irancuskiny" stosowania 
dyktatury. w rodzaju” moskiewskiej 
w stosunku do -partji zagranicz- 
nych. Partja socjalfstyczńa nie- 
miecka. powstała w Czasie wójny, 
powinna zwalczać i kN 
1 mifitarystyczne 'cele, Których. nie| 
wyzbył się jeszcze całkowicie rząd 

iemiecki, Dzieła” tego zdaniem 
hówcy, *powinhi'* dokonać śgolidat= 
nie socjaliści wszystkich . krajów. 
Mówca składa hołd pamięci Joure- 
sa i wyraża nadzieję, że komuniś- 
ci przyznają się do popełnionych 
błędów i przystąpią do II między- 
narodówki. 
Socjalista irancuski ` Longet os- 


Poqrzeh olior eskapady karolowej. 

BUDAPESZT, 51-ho października. 
(Pat. Odbył się tu uroczysty pogrzeb 
źolnierzy poległych w walce :z oddzia- 
mi b. króla Karola. W pogrzebie wzięli 
udział naczelnik „państwa Horthy.i wszy- 
scy ministrowie. 


Program konferencji: waśzyggtańskie, 

PARYŻ, 31 października. ` Pat. 
Hav, Jak donosi „Temps* oficjalna 
deklaracja, podpisana przez Hu- 
ghesa, podaje „program konierencji 
waszyngiońskiej. Program:ten obej- 
muje między innemi sprawę nie- 
naruszalności torytośjalnej wscliod- 
ulei Syberii oraz - rozszerzenia za. 


— $ 


Katot Radek u-] 


Wedłtig || 


|gatów oruż liczni 
|graniozni. 


— o W 


„loty mrodnktów dla ołodnych. 


RYGA: 51 październike, (Pat). Wa- 
gon z produktami łotewskiego czerwo= 
nego Krzyża, przeznaczony dla glod- 
nych obywateli został zatrzymany przez 
piotrogrodzką czererezwyczajkę. Wy- 
stosowano w tej sprawie protest. 


Umierajata Odesa; 


„Nowoje Stowo” w Kiszyniowie cha- 
rakteryzuje w następujący b o- 
becny stan Odesy: 

Ža produkty w ub tygodniu na ryn- 
kach miejskich płacono: funt razowego 
żle wypieczonego chleba = 4000 rb., 
szklanka mleka—-1500, jajko—-1400 rh, 
pud drzewa—20,000 rb. 

W mieście zepsute są wszystkie 
instalacje użyteczności publicznej; tram- 
waje nie: kursuj: 

Wodociągi 
palu i zupełlie: 
naprawa której 
względu na zn 


tie działają z braku o- 
lo zepsucia całej sieci, 
zupełnie niemożliwa ze 
aczne koszty i brak spe- 
cjalistów: ostatni inżynier przy kanali- 
zacji mijskiej Dmitrjewskij rozstrzelo: 
ny był w r. z. przez bolszewików. 

Brak wody w mieście wywołał spe- 
wiadro wody kosztuje 5000 rb, 
i wii Mieszkańcy tłumnie opuszcza 
ją miasto, lecz i na prowincji dzieje si 
nie lepiej. Susza dała się wę znak 
wszędzie; na wsi wyschły Strumienie, 
sadzawki studnie, 

Ludność wiejska, w przewidywaniu 
złych zbiorów w roku, następnym, wy- 
męczona rekwizycjami, pot latkami, ra- 
binkami armji czerwonej, nie chce na- 
bywać mebli i sprzętów, wymienianych 
dotąd przez ludność miejską na pro- 
dukty żywnościowe, przez co jołożenie 
mieszkańców miast jeszcze Się oT- 
szyło. Władze centralne, nie wiedząc 
o rzeczywistym stanie rzeczy w okrę- 
gu odeskim ślą eszełon za eszełoneni 
z głodnemł „dziećmi znad Wołgi, Aa 
czasem w Odesie niema ich ant doo 
umieścić, ani czem ży: lore 
wyni dzniałe dzieci wysyłane będą znów 
dalej bez należytej opieki i srodków. 

Przybyłym do Odesy rzuca się w 
oczy przedewszystkiem niezwykły brud 
w mieście, co w połączeniu z brakiem 
wody powoduje liczne epidemie. Szpi- 
tale podobne są raczej do brudnych, 
cuchnących śmietników; chorzy leżą na. 
wstrętnych siennikach bez poduszek i 
bielizny, nie mają nawet w dostatecz= 
nej ilości wody do picia: Apteki szpi- 
taine puste są zupełnie, brak w nich 
najkonieczniejszych środków. Ulice í 
place puste, większość sklepów, które 
otwarto: w ostatnich czasach, zamknię- 
to zbraku towarów. Najtragiczniejszem 
w tem wszystkiem jest apatja, jaka za- 

anowała obecnie w Odesie, zarówno 
ak i w całej Rosii. i N 

Nikt nie spodziewa się już nicze- 

go, do niczego nie dąży, Wszyscy pod- 
ają się biernie swemu losowi i weso. 
la niegdyś, kipiąca życiem Odesa robi 
wrażenie umarłego miasta, 


kulacji 


tro krytykowai stanowisko komu- 
nistów, 


PARYZ, 3t października (Pati 
Havas. Otwarto tu kongres na- 
rodowy socjalistyczny partji fren- 
cuskiej. — Rozpatrywana będzie 
między innymi sprawa przyszłej 
orientacji politycznej franenskiej 
partji socjalistycznej (ewentual- 
nej I lub izolowania się). W 
kongresie bierze udział 200 dele- 
delegaci zà- 


PARYZ, 81 października (Pat). 
Havas. Na narodowym kongre- 
sie socjalistycznym partji fran- 
cuskiej Blum I Lónge owaoyj- 
nie powitali przybyłego na kon 
gres Ledeboura, przedstawiciela 
niezyteżnych socjalistów niemie- 
chi 


sady polityki otwartych drzwi w 
stosunku do G. Sląska. Jak stwier- | 
dza deklaracja rząd amerykański 
wyraża nadzieję, 
ustanowi ogólne zasady polityki 
międzynarodowej w sprawie Rosji 
Syberyjskiej. 


Włochy wobec kont. waszyngtońskiej 

RZYM, 31 października. (Tel. 
wł. „Kur. Wieoz,*), Markiz della 
Torstia, który miał reprezentować 
Włochy ma kofereneji waszyng- 
tońskiej, zmuszony: został odwołać 
swój wyjazd z poode spraw 
pierwszorzędnyeh, które odeefie 


zajmuję polikniea wioska. 9 


` 


że konferencja} 


Forh na konforomji waszyngtońskiej. 


PARYŻ, 51 pażdziernika, (Pat). Ha- 
yas. Jak dorosi „Matln* z Waszyngto- 
nt, senator Lodge oświadczył, iż jest 
rzeczą niezbędną, aby marszałek Foch 
słygłosił exposé na konferencji w spra» 
wie rozbrojenia. 


Rewizja w komitecie partji 


komunistycznj. 


BERLIN 30. 10. — (Russpress), 
Władze policyjne przeprowadziły 
szczegółową rewizję w lokalu centr, 
komitetu niem. partji komunisty» 
cznej I skoniiskowały wiele kom- 
promitujących dokumentów. W 
czasie rewizji wszedł do mieszka- 
nia członek parlamentu, komunista 
Brass, i widząc dokumenty w reku 
jednego z policjantów chciał mu 
je wyrwać. Brass, oskarżony 0 
sprzeciw władzy, wytoczoną ma 
sprawę sądówą. 


Sytuacja polityczna. 


(Na podstawie depesz dziennych 
„Kurjera Wieczornego“). 


Polityka międzynarodowa, 


Sensacją dnia była wozoraj 
wiadomość nasza o uznaniu przez 
Sowiety długów  zazranioznych 
dawnej Rosji. Nie jest ona jesz- 
oze oficjalna, ale już według da- 
wniej otrzymanych informacji mo 
zna się było spodziewać tego 
kroku. Jest on bezwzgląłnie w 
stosunkach sowieckich z zagra- 
nioą rewolucyjny, bowiem spo- 
dziewać się każe zawarcia nmowy 
polityozno-handlowejgz Francją, 
która dotychczas wszelkie sto- 
sunki z Rosją nzależniała od tego 
zasadniczago warunku, 

Jednocześnie świadczy to o 
nieświetnych nadziejach sowietów 
na przyszłość i o ioh małym prze: 
konaniu o własnej sile, bowiem 
uznanie dłasów zauranicznych car 
skiej 1 kierańskiej Rosjie sprze- 
ciwia się dotychczasowym pod- 
stawowym zasadom politycznym 
bolszewików. 

Nasuwa się jeszoze jedna myśl, 
że manewr ten jest w związku z 
konterencją waszykglońską. 

Rząd sowietów, z tztuła swych 
ekspozytur na Dalekim Wschodzie, 
cheiał i chciałby jeszcze hyć do 
puszezonym do obrud wad spra” 
wami Pacyfikn. Siany Zjedno- 
czone jednak stoją na stanowisku, 
rząd, nto uznający kodeksu mię 
dzynaroadowej moralności i prawa, 
jla nich wogóle nie istnieje. Ż 
drugiej strony słyszymy oddawna, 
że w Waszyntonie poruszoną być 
ma „kWes ja rosyjska w Całej 
rozoiągłości*, świeżo zaś ti tamy, 
że emigraaja rosyjska gle ź tego 
powodu pp. Awksenijewa i Milu- 
yowa do Waszyngtonu, 

Sądzimy, że tutaj tkwi klncz 
do rozwiązania zągadki, jaką jest 
nieoczekiwany dekret moskiewski 
o dłogach Rosji. 

Opór sowietów, zdaje sią, idzie 
obecnie po linji sprzeciwy w sto- 
sunku do mniejszych państw po- 
granicznyc. Rokowania rymuńskó- 


wie, zostały przerwane, Wbrew 
pierwotnie ustuonomu proścano- 
wi, który przewidywał izsknsję 
wyłącznie nad sprawami ostalonemi: 
nad sprawą wznawienią stosunków 
tandiowych i nad sprawi uregnio 
wania żeglugi na Dniestrze, delegat 
sowiecki wystąpił z całym szeregiem 
żądań, między innymi w sprawie 
Besarabji, uregniowania granicy ro- 
syjsko rumuńskiej i ochrony mniej 
SZOŚCI, 

Delegaci rumańscy odmówili żąs 
danióm tym. 


Polityka wewnętrzna. 

W dziedzinie polskiei polityki 
wawnętrznej wielkie zainteresowa* 
nie budzi wykrycie planowanego za- 
machu w Wilnie na gen. Zeligów- 
skiego. 

Aresztowano tam i osadzono pod 
kluczem specjalną wykonawczą szaj» 
kę, której zadaniem miaf być zas 
mach pięciu bolszewików, przy któ- 
rych znaleziono wszelkie dowody 
spisku, przyznało się dó swej roli, 
nie nkrywając, że zamierem ich by- 
10 zgładzenie generała i wszystkich 
działączy wileńskich, walczących z 
komuñistami. 

Pozostaje jesseze do wyèwie 


sowieckie, prowadzone w Warsza-| ~ 


wrześniu 


nia ktwestja, jaki jest stosunek 
rządu sowieckiego do zamachu. 

W Warszawie Rada naczelna 
P.P.S, obradowała nad sprawą autò- 

i dla Galicji Wschodniej. Po 
dlugich i ożywionych naradach przy- 
jeto rezolucję posłów Niadziałkow= 
skiego i Liebermana, w myśl któ- 
rej onietwo wypowiada się gza- 
sadniczo za autonomią. W projekcie 
jednak posła Niedziałkowskiego, o 
którym już pissliśmy, mają być 
wprowadzone pewne zmiany. 

Autonomia Galicii wschodniej 
jest konieczną ? rzeczą nia do uni- 
kniącia. Im prędzej tym lepiej. 


Z kraju. 


(p) Kresy wschodnie pło- 
ną. Ołdawna wia'lomo o maso- 
wrch pożarach na kresach wschod- 
nich, powodujących ogromne stra 
ty i wykazywaliśmy, że pożary te 
nie mogą być jedynie dziełem 
przypadku. 

Obecnie w dalszym ciągu nad- 
chodzą stamtąd wieści o nowych 
pożarach, których ofiarami pat ją 
w pierwszym rzędzie dwory, W po- 
wiatach dziśnieńskim, wilejskim 
oszmiańskim, wileńskim w ciągu 
ostatnich 2 — 3 tygodni spłonęło 
kilkanaście dworów z całym do- 


bytkiem: 
Przeważnie palą się najlepiej 
zagospodarowane majątki i tak 


np. w powiecie dziśnieńskim w 
majątku Międzyrzecz, własność p. 
Wł Kozieł-Poklewskiego spłonę- 
ły: dnm mieszkalny, młyn zbożo- 
wy, fabryka drzewnej masy i tek 
tury. W tymże powiecie, w majat- 
kn Krycowicze p. Wedorowicza — 
stodoła z krescencją, 

W tymże powiecie w majątku 
Łubinowo spłonęły: stodoła z kres- 
oencją, stajnia, młyn parowy i 
fpichrz. W powiecie wołożyńskim 
spalono dwór Jachimowszczgzna. 

W powiecie wilejskim nietylko 
spałoso dwór w Uszy, lecz i za” 
mordowano włeściciela p, Edmon- 
du Swietorzeckie»0. 

W Grodzieńszczyżnia, w mā- 
jatku Puszg, własność ks. Sapie- 
hy, s alono krescencją wraz Z Za” 


vudowaniami, 
Wilno. 


(r) Wyrok śmierci, Wyro- 
kiem nadzwyczajnego sądu polo- 
wego przy dowództwie wojsk Lit- 
wy Brodkowej w Wilnie z dnia 
19 października 1921 r. De 21011, 
plutonowy Adam Hajduk z lej 
mieżarowej avtokolumny, Syu Ala. 
ma i Ewy z Hajauków, urodzoty 
95 kwietnia 1892 roku w Wilnie, 
wyznania rzymsko = katolickiewo, 
stanu wolnego, 7 zawodu szofer 
za zbrodnię zabójstwa w calu zys- 
ku na osobie ś. p Wincent 
Ohoroszawskiego, w myśl bri. 456 
ustęp 12 P. K. K. przy wastosa- 
waniu art. 15 przepisów przecho ń- 
nich do Pe K, K, 4 1908 r. został 
skazany na wydalanie z wojska i 
karę śmierci przez rozstrzelania, 
ak został zatwierdzony przeź 
o dowódcę wójsk Litwy 
odkowej i w dniu 22 paździer 
nika 1924 roku o godzinie 5 miu 
30. wykonany. 


Będzin. 


(w) Statystyka kar admi- 
mistracyjnych w starostwie 
będzińskiem. W miełzycza:* 
al 1 sierpnia 40 15 paździ | 
r. b. starostwo będziński» 
try adminisirae jas 7u 
kroczenia, a mianow'© 
irtezalna przebywanie w nagie 
granicznym: w sierpniu 290, we 
wr rśniu 266, w paździeruiku 151 
ŁA powri wysiedlonych z pasa 
ranieznegor w Sierpnia 4 wa 
wrzesniu 4. w paźlziermin 6. Za 
ieirzestiize anie przepi w $4) 
tariy; w sierpniu 2, we wrze 
mu 15, wjaź ziermku 11, Za nie 
stosowanie sią do przepisów m-l- 
duukowy w sierpnia 1. 4& nre- 
legalne posiadanie bront w sterp= 
niu 3, we wrześniu 2. Za sprzedaż 
alkoholu w porze zakazanej: w 
sierpniu 6, Za nislegalny obrót 
ziemiopłodami ierpuiu 8, 
H sprawy 


y 


8, 


ZA 
yowe: y sierpniu 1, WE we 
nia 6. : 


kat 


Najaktnalniejszą kwestją A 
najbardziej wszystkich obchadz 
bo mającą rzeczywiście decydujący 
wpływ na ukształtowanie się nasze- 
go vvia gospodarczego i naszego 
znaczenia w stosunkach międzyna- 
rodowych, jest 


sprawa waluty 


Zarówno Sejm, jak rzą 
te wszystkie czynniki, na k 
ród ułożył obowiązek umocni 
Rzeczypospolitej i wprowadze. 
na tory normalnego rozwojw 
spodarczego. główną wagę przywią- 
zują do stabilizaoji marki i ustale- 
nia jej właściwego stosunku do wa 
Jut'państw, z któremi pozostajemy 
w ciągłym kontakcie ekonomicznym. 
Najlepszym miernikiem 


wartości marki polskiej 


bo miernikiem, niepodlegającym pra- 
wie zupełnie wahaniom na giełdach 
międzynarodowych, jest 


dolar amerykański 


Poza czynnikami natory ekono- 
micznej i politycznej, bardzo duży 
wpływ na kars waluty ma wiara 
i zaulanie do niej własnego spolo- 
czeństwa, 

W celu sprawdzenia tego zaufa- 
nia, oraz orjentacji publiczności, in- 
teresującej się sprawami, tak bardzo 
nas wszystkich obchodzącemi, 


Wydawnictwo 
„Ułosu Polskiego“ i Kurjara 
Wieczornego” 
ogłasza 


dla prenumeratorów 
i czytelników. 


obu tych pism 


KONKURS 
z nagrodami 


na temat 


+ + 

„Kurs dolara w dnin 25 listonada r b, 

Za najlepsze, odpowiedzi prze- 

znaczamy trzy nagrody, a mianowi- 
cie marek polskich ` 


Za istotny kurs uważana będzie 
przeciętna suma marok, placona W 
tym dniu za dolar na urzędowej 
giełdzie warszawskiej, 

Odpowiedzi na pytanie konkur- 
sówe winny być nadsylane 


do dnia 15 listopada. 


W konkursie brań mogą udzial 


prenumteratorzy obn pism 
(Głosn Polskiego” i „Karjera Wie- 
z o") łącznie, klórzy do Ania 
10 pada wpłacą hezpośred- 
miotu adm nistracji (Piolr- 
kowska 106! prenumeratę za, mie- 
ò listopad. Wraz z kwitejn z opta- 
prenumeraty otrzymają on” 
specjalny formularz na odpowiedź 
konkursową. 3 
Czyteśmicy obu pism, 
nabywający dzienniki u sprzedaw: 
ców, którzy przedstawią w. admini- 
stracji najpóźniej do dnia 13 listo- 
pada po dziesięć wyciętych bonów 
ósn. Polskiego” i „Kurjera Wie- 


oraz 


doznane u góry 
I-szej każdego Z i 
otrzymają również te samę forni- 
larze z obowia: złożeni 5 
odpowiedziami w administra 
sa* (Pio'rkowska 106), n: 
do dńla 15051. r, b. 
Szozenóły smerawdzania 
i wyzjaszamia nagród. | 
za nalepsze, t. zn zupełnie odpór 
wiadające kursowi dolara w dniu 
listopada, odpowiedzi, względnie něj- 
bardziej do niego zbliżone, ogłoszone 
zostaną późmej. 


Mycinzć bony 
zatem tylko czytelnicy, = 
poszczególne numery ob 
i u sprzedawców uli i 
ka Pruuu 

azety z bonami nieważnymi, 


powina 


W 
muia gi 


~N 278 


torek 1 Msłgańa 1921 r. 


Warszawskie listy o teatrze. 


Teatralne życie Warszawy znaj 
duje się pod znakiem ciężkiego, 
wszechogarniającego szablonu. Jak- 
gdyby olbrzymie przewroły spo- 
leczne, dokotrywujące się na na- 
szych oczach i towarzyszące im 
przełomy kulturalne zatrzymały się 
u wrót.sceny polskiej. Jest to je- 
dno z rzadkich wydarzeń w histo- 
mi teatru; teatr przestaje być wy- 
fazem swej epoki, a reprezentuje 
Kategórje konserwatywne, trzyma* 
imając się kurczowo starych form, 
uznanych konwencji. 

W reperluarze panuje wszech- 
wladnie farsa francuska, rodzimy 
naturalizm i t. zw. wielki repertu- 
ar. Zupełnie jak w roku 1900, 
kiedy Maeterlinck, Zapolska, Przy- 
byszewski i Ibsen tworzyli naj- 
świelniejszy wyraz dobrego miesz- 
czańskiego stylu. Ale sytuacja 
teatrów zmieniła się na gorsze. 
Zamiast protagonistów, pojawili się 
epigoni, zamiast publiczności, ko- 
chającej teatr i w najlepszym sło- 
wa tego znaczeniu snobistycznej— 
tldmy nouveamn-richeów i paskarzy 
dla których teatr stał się taką sa- 
mą siedzibą rozrywki jak kabaret 
i musik-hall, a u najlepszych miej- 
sce uproszczonej pedagogji i 
sliki uczenia się innego życia. 

Obniżenie poziomn twórczości 
dramatopisarskiej i poziomu publicz- 
ności teatralnej jest charakterysty- 
cznym rysem POW 
okresu. Stąd płynie niesłychane 
pomieszanie pojęć, stąd ciągłe nie- 
porozumienia mii krytyką a te- 
atrem, stąd zupełnie przypadkowe 
powodzenie sztuk _ przystosowa+ 
nych lub niestosyjących się do wy- 
mogów chwili. 

W teatrze „Rozmaitości“ zbiera 
obecnie laury materjalnego powo- 
dzenia antypaskarska sztuka Kazi- 
mierza Wroczyńskiego „Dzieje sa- 
lonu“, Historja rodziny inteligen- 
tów, wywłaszczanej i wywłaszczo- 
nej przez wzbogaconych w czasie 
wojny chłopów j spekulantów gieł- 
dowych. 

an Wroczyński w odmalowa- 
niu tła i w przeprowadzeniu intry- 
gi nie zaoszczędził ani nam ani 
sobie żadnego najjaskrawszego e- 
jektu sytuacyjnego, przyjmując 
już z góry pewien określony po- 
ziom uczuciowy 
swoich słuchaczów. Powstała sztu- 
ka, wobec której krańcowy natu- 
ralizm Zapolskiej jest arcydziełem 
smaku, wytworności i prawdy ar- 
tystycznej. Autor chciał stanow- 
czo za dużo: i nędze inteligencji 
przedstawić i jej upadek moralny 
iz hasłem solidarności ludowó- 
mieszczańskiej się załatwić i efek- 
tów erotycznych nie pominąć, W 
rezultacie szalone stłoczenie posta- 
ci i wypadków, szkicowe i mocno 
kabaretowe ujęcie typów pierw- 


|ęgrzów o głębokiej 


szoplanowych i frazeologia mało 
dramatyczna, o silnem nazbyt po- 
pularnem nachyleniu dziennikar- 
skiem. Pomimo tych braków .„nia- 
ja” „Dzieje salonu“ znaczne po- 
wodzenie. 
Swiat paskarski Warszawy wypełnia 
widownię teatru Rozmaitości, i o- 
glądając „swój* dramat, przeżywa 
prawdziwe arystotetesowskie „wy 
zwolenie*, przenosząc całą ohydę 
charakterów i intrygi na swych sq- 
siadów, bliźnich i konkurentów. Tak 
wygląda propaganda antvpaskarska 
w formach rzeczywistości. Autor 
„Dziejów salonu“, wracając po dłuż- 
szej przerwie z kabaretu do Jitera- 
tury, nie nawiązał w swej szlice 
RSE stosunku do teatru. 
„Dzieje salonu“ chcą być oskarże- 
niem, a usprawiedliwiają. Sfera pa- 
skarzy jest stanowczo sympatycz- 
niejsza od inteligentów, a zapobie- 
gliwość i zdoln do asymilac 
chłopa polskiego jest bardziej im 
lonująca od improduktywności i 
jezwładu wątpliwego przedstawi- 
ciela FU ai: 

Sztuka p. Wroczyńskiego jest 
jednak interesującym dokumentem 
chwili. Nie ulega wątpliwości, że 
komedja polska stanęła przed no- 
wem zagadnieniem ideowem. Nie 
tylko ze względu na zmienioną 
formę narodowo-politycznego byto- 
wania, ale przedewszystkiem ze 
względu na przesunięcia społeczno- 
towarzyskie. Żywego materjału nie 
brak, ale materjał ten nie może 
być w ramach przyjętego szablonu 
wyzyskany- Pisarz dramatyczny mia 
przed sobą dwie drogi: albo bły- 
skotliwą ironję paradoksu i etyczną 
głębię Shawa, który nie przestał 

jyć chorążym i zwiastunem prze- 
łomu, albo — pomimo wszystko — 
głęboką, wieczną, na subtelnej in- 
tuicji opartą drogę odczuwania Mae- 
terlincka. Na przekroju tych dwuch 
światów, metod i światopoglądów 
powstać i wyłonić się może nowa 
komedja. Ale na to potrzeba pi- 
kulturze arty- 
stycznej, o wielkiej sile wyrazi sce- 
nicznego, sprawności i czystości 
djalogu,—twórców, nie zamykają- 
cych oczu na niewątpliwą prawdę, 
że okres odrodzenia narodu zbiegł 
się z ogólnym i powszechnym prze- 


i intelektualny |łomem, któremu trzeba wmnieć dać 


odmienne piętno ideowe i arty- 
styczne. 

Zagadnienia te nurtują i poru- 
szają najwybitniejsze umysły Za- 
chodu Europy. Do nas docliodzą 
tylko słabe echa tych walk i spo- 
Tów. Jest jednak. rzeczą niewątpliwą, 
że po usunięciu „blokady umysło- 
wej“, rozpocznie się w Polsce no- 
wy okres wysiłku i realizacji arty- 
stycznej, której zawiązki zaczynają 
się dopiero ukazywać i organizować, 

Emil Breiter. 


Dobrodziejstwo czy rozum. 


R O pomoc dla zdemobilizowanych oficerów. 


Z chwilą toż 
zacji armji na: zaczęła się w 
prasie polski skusja, czy naród 
jest czy nie jest obowiązany do 
wynagrodzenia swoich „bohaterów“ 
za ten udział w- boju o wolmość 
narodu; czy nagradzanie ich jest 
rzeczą... pedagogiczną i, czy nie 
oni sami, ci „boli erowie*, winni 
o sobie teraz, kiedy wracają do 
domu pomyśleć i nie obciążać ni- 
kogo swoimi kłopotami" prywat- 
nymi. 

Stato się, iż kwestję paląca, 
dopotminającą się  natychmiasto- 
wego załatwienia, wzięło na języki 
i piesa i całe zastępy mędrców i 
ich przeciwników z urodzenia 
gryzą się i mędrkują, lecz nie mó- 
wią, cœ i jak zrobić Wa 

A przecież sprawa  zdetmobili- 
zowanych żotnerzy jest" prostą i 
jasną 1 wnioski z niej nadają się 
Same. 

Nasi żołnierze nie chcą, by ich 
traktowano jak bohaterów. Nasi 
żołnierze to żywi ludzie, żywi 
członkowie narodą, to ludzie róż- 
nych sfer, różnych wiar politycz- 
nych, różnych fachów 4 stopni in- 
teligencji — ludzie, 
wiązek wobec kraj 
jednej i jedynej ci, 
naród nasz jak wszystkie narod; 


żęcia demobili | społeczne i t.d., ma różne progra- 


my, różne kierunki różne 
drogi rozwoju w idei, różne inte- 
resy, lecz że istnieje w nim jedno 
hasło i które łączy cały naród, a 
tym hasłem jest: wolność narodu. 

Tej wolności, zagrożonej w 1918, 
1919 i 1920 r. bronili z własnej 


roli, 


narówni sercami i rozumem; jedni, 
z dziejowej tradycji, drudzy by 
bronić swego i swoich rodzin sta- 
nu posiadania. » 

Ogromna większość zdemobili- 
zowanych zajmowała przed wojną 
stanowiska w społeczeństwie. Sta- 
nowiska na różnych stopniach 
pracy w kraju, Ci dziś wrócili ną 
swoje miejsce i ci od nikogo ni+ 
czego nie żądają. 

Część drobna tylko, ło ludzie, 
co wdzieli mungur, rzuciwszy ławy 
szkolne lub dom, w którym nie 
oni gospodarowali: nie byli własno 
wolnymi. 

Częśći nna ta ci, co do armji pol- 
skiej przeszli z armji zabor 
w których nie z własnej służyli 
woli. 

Dziś oni — to ludzie już starsi, 
to już młodzież. która w wojsku 
doczekała się swojej pełnałefności. 

Dzis oni wracają i bardzo 
często już nie mają dokąd wracać 


cywilizowane, podzielony na klasylani do czego. 
k z 


I 


potrzeby wewnętrznej i ki = PRL SAN ARIA i okedgowo] 


zeba dys- 
ma te- 
d 


ki 
mat: czy oni zas 
i czy nagroda jest środ 
gogicznym ?! 

Przecież nie o, moralizowanie 
idzie, lecz o chleb i o mieszkanie 
i spokój tych ludzi, którzy łat tak 
wiele spokoju nie Znali. 

Przecież o to idzie, by ci ludzie 
nie poczuli się wyrzuconymi za 
nawias narodu, by wrócili na nol- 
skie śmiecie i na nich byli i trwali. 

Demobilizacja stworzyła rane. 
Trzeba ją w gwałtownyjm  pośpie- 
chu uleczyć, by nie zaczęła ropieć. 


Kto tylko może dać zajęcie 
zdemobiizowanemu, winien to ue 
czynić natychmiast, — winien Os 


fertę złożyć 
pomocy dlą 


w tut, ekspozyturze 
zdemobilizowanych 
olicerów w województwie, Kon- 
stantynowska 29. Niech tem nie 
czyni dobrodziejstwa, lecz niech 
pojmie, że spełni tem nakaz ro- 
zumu! 

Wszelkie uczone 
iemądre zastrzeżenia 
rychło zemścić fatalne. 

Potrzeba jest gwałtowna. 


argunienty i 
mogą się 


Ofi- 


(Rozmowa z p. dr. Reczyńskim, s: 


= 


NN 


cerowie zdemobilizowani są bez 
dchu nad głową, a drobnymi tyl 
kæ roz ądzają itndúszami, tio- 

c czyć najwyżej; na je; 


sytuacji, wobec nadcią: | specjalnie podkreślić, Podkowni 
gającego niebezpieczeństwa, iż rych» | sary tan odznacza 
ło zostaną bez kęsa chleba, miaro-|znajomością tachu, gdyż 10 lat 


. 7 Kto stoi na czele-tftehrgure 
sów? i oi 

— Srkoły te prowadzi pa kn. 
misarz Matensz Chrzan. kłóre'n 
zastwi w tym wzgledzie trzeba 


się dokładną 


dajnem być musi jedno tyiko wez-|prscował w żandarmerji austt a0- 


wanie : 
Uczeni i nietczeni, dość 
nia, — działajcie! 
Ziemianie, banki i przemystow= 
cy muszą się odezwać! 
Wyciągnijcie. rękę do spad- 


ciąg 
kobierców tych, którzy uczynilijobiaw tero, iż Wars”iw: 


» ~». Z Polski nazwiska 
pacierz eo płacze i piorun 
błyska*, 


co | panu przytoczyć fakt. 


kiei, a ostatnio przez kilka lat 


gada-|był komisarzem powiatowym w 


Nowym-Sączu, ki 
— Czy kursy te są Gobrze pos- 

stawiona? An 
— Prawie bez zarautu, 1 kr 


wyższość szkół tódze=li  v:ę 
że szkoły 
która spes 


dla policji kresowej, 


a którzy dzis, broń złożywszy,|ojalnie musi dbać o dobór wySz* 
mogą zdobyć wrażenie, że Polska|kolonyeli funkcjonariuszy, Postax 


jest, lecz naród się zgubił. 

Zabijcie w sobie talenty:każno- 
dziejów 
szybko obowiązek narodowego ho- 
noru! 


Dr.&dmund Wełsberg, 
kapitan i kierownik 
dla zdemob. oficerów, 


zefem bezpieczeństwa publicznego 


województwa lódzkiero. 


moralności i spełnijcie|szkoła dla przodowników? 


kspoz. pomocy | pa” 


sp 
mamei tane są: služba śledcza, 


Organizacja bezpieczeństwa publicznego. 


|nowiono otworzyć w Łodzi. 


— Jakie wykształcenie daja. , 
— Przedewszystkim w3ks ital- 
cenfs..ogólne, to jest znajomość 
jazyka pi zo, historji, literar. 
rafi Polski, uiezbęde 
matematyki; © 


tury i « 
a wiadom 


cja slużbowa policji, kodeks bar* 
my i procedura karoa, przepisy 
administracyjne ze specjalnem 
uwzglądnieniem naszej konstyfil» 
dil. Z wyszkolenia praktycznego 
uusztra wojskowa, ze szozególniej 


Organizacja policji — Jak szkoli się policjanta. — Mamy lepszą|szem uwzględnienie  oliwrtów, 


policję, niż Warszawa. — Wzory angielskie? — Stosunek pubii- | potrzebuych post 


czności do policji. 


Aby wyjaśnić aktualną sprawę 
bezpieczeństwa  publiczneso w 
nwojewództwie łódzkiem,  wóbes 
zwiększającej sią przestępczości: 
zwróciliśmy się do szeta bezpie- 
czeństwa publicznego wojewódz 
twa łódzkiego (d-ra Raczyiiskiego, 
który udzielił nam łaskawie bar- 
|dao ciekawych infocmacji: 

— Dzy zecheialby pan' doktór 
-~ rożpocyyjńamy rozmowę — t- 
dzielić nam informacji o organi- 
zacji policji? 

—' Organizacja policji jest 
zupełnie podobna do organiznej 
iunyeh władz administracyjnyeh. 
Na terenie każdezo województwa 
działa komenda okręsowa policji, 
jako władza zWierzehńia. Na te- 
renie ka”dego starostwa istnieja 
komenda powiatowa. zależna od 
komendy okręgowej, Komenda 
powiatowa posiada 2 do 3 wyż: 
szych funkcjonarjnszy policji. W 
obrębie powiatu dzialają poste- 
ranki policrjne pod komendą 
starszego przodđownjt a. 

— Jak są rozmieszczong po- 
sterunki? ` 

— Przy organizacji posterun- 
ków starano się, aby kåżda gmi- 
na miała swój posterunsk. 

— Ile komend powistowych 
istnieje na terenie województwa 
lódzkiego? 

— Zgodnie z ilością starostw, 
mamy 13 komend powiatowych, 
miasto zaś Łódź stanowi 14-tą 
odrębną komendę powiatową. 

— Jaka jest orzanizacja poli- 
cji w samej Kodzi? 

— Miasto Łódź jest podzielo- 
ne na 14 komtsarjatów, każdy ko- 
misarjat posiada 2 wyższych funk= 
cjonarjuszy.  Komisarjaty podle- 
głe są komendzie policji na mią 
sto Łódź, na prawach komendy 
powiatu, 

— A jak jest zorganizowana 
slnżba śledcza? 


istnieje specjalny urząd śledczy, 
który ma sw” ekspozytury po po- 
wiatach,  Eiespozątura podlega 
komendzie powiatowej i jest ob- 
słaujwana przez 7.40 4 funkcjo- 
narjuszy policj) fl Ucze. 


po redukcji kradzieże zwiększyły. 


runkowemu ua 
a 1, sAmoobruwa 


służbie, gimnas 
t. zw. dziu-dzitsu. Re po 
y prawdziwy jest ogólnie 


się © 30 proc. Wobse z nniej. |" zpowszechniony pogląd, iż Wy« 
szenin Mezby-fnnkojonsejuszr mu- szkolenie naszej policję opiera 
sielśmy zredukować Tlość poste. |SIĘ na wzorach angielskich? 


runków gminnych, n obecnie jnż 


otrzymujemy petycje wójtów tych] sdy? 
gmin z prośbą o: przywrócenie] ?'? 
posterunków policji, Tu witzi|77 


pan naprzykiau pismo wydziału 


powiatowewo nowiafn słupeckiego |* 


z dnia 34 września, w” uchwałą, 


aby ze względu na zwiększenie |Vi,w poli 


sie przestępczości, 
władz naczelnych 
powrótem 30-tu fnukejonazjuszy, 
odesłanych na kresy. W niektó- 


uwrócić się do 


rych pówiatach liczha fonkejona- Pódstyń do okrez 
rjasat w porówuaniu z abiegływ | Holici? 


rokiem zimniejszgła się 0 30 proc, 

— Ozy może mi pan doktór 
podać nieco licztowych danych 
0 rozmiarach pedukojł 2 
lugch danych nie mogę 

dać, gdyż jesieś- 
uskuteczniania dra- 
„ Dla scharakteryzo- 
adnak podam panu. dane 
redukcji urzędu śledczego.W stycz= 
niu 1919 r. urząd ten liczył w 
województwie łódzkiem 250 niže 
szych funkejonarjyszy, w styczniu 
1920 r. 150, w styczniu 1921 r. 
tylko 97, z wsierpnin tegoż rokn 
zaledwie 60. 

— Qzy takie zmniejszenie ilóg" 
ci fankojonarjnszy bardzo sio ode 
bije na sprawności służby boze 
pieczeństwa ? 

— Jak dotąd, 
jeszoze dość dobra, Ale daja się 
ssonstatować wzmożenie bandy- 
tyzmu i prawdopodobne horosko- 
PY na przyszłość są złe. W krv- 
minalistyce jest znaną rzeczą, że 
największy procent przestepczoś. 
ci jest w miesiącach zimowych, 
Podczas tezororznej zimy policja 
zostania zmniejszona i należy wat- 
pić, czy podoła swemu zadania. Na 


awiększenie przestępczości wpły |oznoż 
bral p. 


wa także demobilizacja i 
pracy. 
zaradcze wi- 


Przedewszy: kim objawam po- 
cieszającym jest iż wyszkolenie 
funkcjonarjuszy policji postąpi- 


Częściowo jest 10° prawda, 


muudurowauie, jar również 
instrukeje są oparte, na 
1 angielskich, ale są oue 


zastosowane do naszych $ł0- 
w i potrzeb. t 
— Jalie, są- wewnętrzne stòsuus 


Zupełnie zadawalające, Uf- 


a cofnięcie z|SCyplina i karność dużu, spełnianie 


obówiążków suiiienne. 6 
— AM jaki jest stósinek wóje- 
zowej komenty 


— Jest to stosunek czysto slus 
żhowy, Komenda policji jest załcżua 
od wójewody, względnie iago «ie 
stepy we wszystkich  sprawóci 
siużbowych i bezpieczeństwa. Mato: 
miast w sprawach personalnych, 
umandurowania i gospodarózych, ko- 
menda policji zależy bazpośrednio 
od głównej komendy w Warszawie. 
Ten sam stosunek jest pomiędzy 
słarostwem, a powiatową komendę 
policji. ` 3 

— (zy nie są móżliwe  koliżja 
między władzami państwowomi.a's4< 
morządowemi? Tg 

— Tak. Ustawa o policji pai 
aiwowej z 24 Jipea 1919 r, zawiera 
„pewne luki. Pisana, że się tak wy- 
raża, na- kolanie, wozynila policją 
organem wykonawczym władz pań- 
stwowych i samorządowych,- nie, 0< 


Sprawność, jest |ręślia dokładnie kompetencji, tych 


władz co do polieji i nie zostawila 
policji najmniejszego zakresy włas- 
nej działalności, który „to. zakres 
„yłby ściśle unormowany, Wskutek. 
tego okazała sią naglące. potrzeba. 
ściślejszego unormowania tych spraw. 
Kwestia ta jest nawet  obegnie 
przedmiotem narad i konferencji, 
toczonych w Warszawie. 7 1 
— Jak odnosi się naogół: pntiti= 
do policji? a 
Fed- 


géi 
— Naogót zadawalająco. b 
nakże w niektórych powiatach d3- 


je się zauważyć nieprzychylne t- 
sposobienie dla policji, „a ca jest 
szczególnie dziwne, — w poawia- 
tach rolniczych. AEN 
Ciekawym objawem miezroząs 


— Oz? obecna liczba policji ło znacznie naprzód. Pozatym 2 ļmjenia przez ludzi swego wtasne- 


wystarcza dla zapewnienia bez 
pieczeństwa publicznego? 

— Tem pyiawem dotknął pan 
najbołeśniejszej sprawy. 
krotna redukcja policji, przepro- 
wadzona ustawami sejmowemi w 
niu 30 czerwca i 2 końcem paž- 
dziermka bieżącego roku ogrom- 
nie przerzedziła szeregi policji. 
Pozatym duże znaczenie ma wy- 
słanie 500 funkcjonerjuszy do 
służby kresowej dla strzeżenia 
granie. Funkejonarjusze ci po- 
zostają na etacie województwa, 
nie pełniąc w nim żadnej służby 
co ogromnie źle słę odbija na 
stanie Sczpietzeństwa, 
enie mamy tego wyrażne d 
Naprzykład, w powiecie kali: 


Dwu- 


Już o 


ody. 
Tu 


le-pwięc 


naciskiem uszo podkreślić, 
| publiczność powinna i$ć możli“ 
wie na rękę policji w wykony 
wania zajęć służbowych, 
w dobrze 
własnym. 


12 go interesu 


k jest odmawianie W 
niektórych gminach pomieszczeń 
dla posterunków. Ustawa o rekwi- 


a tw |zycji mieszkań obowiązuje: tylko 
zrozumianym interesie |pq' miastach, 


wobec czego“ po 
wsiach nie wolno rekwirować, dó- 


— A co zrobiono w wojewódz= |browolnie zaś nie chcą chłopi: ode 


twie łódzkiem w welu =wyszkolenia|qawa: 


pracowników policji? 


i kursów. dla 
działających w powiatach. W szko- 
łach dla przodowników kształcili 


Niejednokrotnie spotykano 


sie ż odpowiedzią, iż woli chłop 


Na terenie województwa | trzymać w wolnym pokoju kaptos 
odbyło się już 5 kursów dlaprzo-|ile, niż wynająć go dla poci, 
downików policji, nie licząc szkół |Czasami trzeba było cofać nas 

posteruskowych, [runki z pewnych gmin wobec bras 


SZ 


ku pomieszczenia,  Otrzymywaliś- 
my nawet od niektórych wójtów 


się prawie wszysęy przodowuicy, {takie zabawne oskarżenia, że. polie 


ja nie pędzie niewykształcon: 
iprzodowników. 
~ 


wystarczy jeszcze 1 kurs,jcja za ddżo się _po nocach „Wió+ 
ych |czy*, nie roztmiejąc, że jest to w 


ich wlasnym interesie. 


Bo. ez 


— Jaki stosunek jest w prze- 
*stępczości miast i wsi? 

— Przestępczość jest naogół 
bardziej rozpowszechniona w mia- 
stach. Natomiast charakterystycz- 
nym objawem jest, że ogromna 
większość wypadków bandytyz- 
mu przypada na wsie. Tutaj wi- 
dzi pan meldunki o zbrojnych na- 
padach ostatniego tygodnia i pra- 
wie wszystkie są dokonane po 
wsiach. * Naprzykład, w Łodzi 
mieliśmy o wiele mniej wypad- 
ków bandytyzmu, niż w powiecie 
wielućskim, 

Na tym pożegnał masz współ- 
pracownik p. doktora Raczyńskiego 
dziękując mu za obszerne i ścisłe 
informacje. R 

r. 


Sprawy robotnicze. 


Zastój w przemyśle. 

tk) W szeregu pomniejszych 
fabryk przemysłowcy wymawiają 
prace robotnikom na większy lub 
mniejszy przeciąg cza8n. 

Fabryka braci Zapp: przy ol. 
Juljnsza zamknięta została na 
przeciąg 8 tygodni, podczas któ- 
rego to ezasn fabrykant przepro- 
wadza remont fabryki. 

Fabryózka Kajzera przy ulicy 
Dzielnej 32, zamknięta zupełnie, 
jak wióle pomniejszych warszta- 
tów zarobkowych, które nie ot 
mały zupełnie osnowy. i 


4 
Konferencja 
żądań. ro! icz 
„(6 W tych dniąch: odbędzie 
się konferencja przedstawicieli. 
związków przemysłowców i zwią- 
zków klasowych robotniczych w 
sprawie wystawionych przez te 
ostatnie żądań polwyśki płac ga- 
sadniczych 
0 60 procent wyżej Od ustalo- 
nych w dniu 1 słerpnia. 
Przemysłowcy wykonali już 
ten punkt umowy z 1 sierpnia, 
który traktuje 
© świadczeniach na rzęcz kasy 
chorych, 
oraz robotników, zatrudnionych 
w ruohn, czyli mechaników fabryk, 


w sprawie 


Konferencja w sprawie 

tkaczy jedwabnych. 

(K) W inspektoracie pracy w 
dniu 25 października odbyła się 
konferencja przedstawicieli związ- 
ków zawodowych i związków prze- 
mysłowców w sprawie regulacji 
cennika i ustalebia stawek cene 
nikowych dla tkaszy, praeujących 
w fabrykach wyrobów jedwabnych 
jak w fabryce mechanicznej Klin- 
gogo i Szałoa z ul. Kątnej N 22 
i innych, Ze związków. klasowych 
był. ;abecny: delegat. Danielewicz, 
od przemysłowców pp. Rummel i 
Gntkesga upu 

= Ustalono totalne stawki, 
dziąki którym robotnicy, uzyskali 
wyrównanie, więcej o 10 procent 
od płac dotychczasowych, « to 
wskutek stosunkn trudniejszej 
pracy przy jedwabiach, niż w in= 
nych gałęziach przemysłu włókien= 
niczego. 


Wiadomości bieżące. 


Komunikat państwowego insty- 
tutu metereologicznego na dzień 
31 października. 

Prawdopodobny przebieg pogody 
w dniu dzisiejszóm: | 

Zachmurzenie zmienne, przeważnie 
pochmurno, miejscami mgła lub-opady, 
Sr Wiatry ż kierunków zachod= 
nich. 


Od redakcji. 
Radakcjj „Glosa Polskiego? 
udało się pozyskać w dziale kr 
tyki teatraluej i aeigetycznej 


* |parciem 


Wtórnk 1 Istamada 1421 r. 


Nie można milczeć! 


bredniejszym czytelnikom „Głosu 
Polskiego” i dla tego, gdyby który 
z tamtych szacownych organów po- 

o rajstrasz- 
i zbrodnie, to 


mówił mnie osobiście 
niejszo okropności 
nie reagowałbym na to w draku 
ani jednym słowem. , Inna jednak 
sprawa, gdy instytnoji publicznej, a 
zwłaszcza humanitarnej nsiłnje za- 
szkodzić „patrjotyczna* dennnejacja 
zbyt ogólnikowa i gołosłowna, aże- 
by mogła posłużyć prokuratorowi za 
powód do wkroczenia, dostatecznie 
jednak perfidna, ażeby w szerokim 
ogóle osłabić zanfanie do spotwa- 
rzonej instytucji i przez to zaszko- 
Gzić jej materjalnie, W tych' wy- 
padkach milczeć nie wolno! Mam tu 
na myśli przedewszystkim donos na 
„Patronat nad więźniami“ pomie- 
szczony w nr. 271: „Pracy*. 

Ze „kanarki* działalność swą z 
lubością rozwijają na żółtej szmacie, 
jest to rzecz natnrałna następstwo 
faktu przyrodniczego, znanego pod 
nazwą „mimiery*; świergotem 8W0- 
im nie powinny jednak psuć Jadziom 
pożyteeznej pracy. Kanarki jednak 
„Pracy* nie tylko drą się aż do 
utraty przytomności, ale, co gorszą 
kłamliwym swym krzykiem mącą w 
głowie swemu mniej krytycznemu 
ogółowi czytelników —- kn szkodzie 
instytucji humanitarnej, cieszącej 
się na Zachodzie powszechnym po 
społeczeństwa 
patronaty nad więźniami, 

Otóż stwierdzam: - „Praca“ kła- 
mie bezczelnie, twierdząc, że: „Pa- 
tronat nad więźniami utrzymuje się 
z zapomóg magistrackich*. Otóż za- 
‘pomoga ta jest stosunkowo bardzo 
nieznaczna; wydatki zaś — bardzo 
poważne są pokrywane w lwiej 
części nie przez subsydja pana Ka- 
rachana, jak to insynuuje ochotni- 
cza defensywa „Pracy“, lecz pocho- 
dzi z zapomóg udzielanych przez 
klasowe związki zawodowe i dobro- 
wolne ofiary przeważnie niezamoż- 
mych członków i sympatyków Pa- 
tronatu. Grosz ten jest najbardziej 
wdowim z pośród wdowich groszów. 
tak wynoszonych przez Ewangielję. 
której gorliwemi wyznawcami nasze 
wsteczniki i ochranniki być się 
mienią. 

Następnie autor bezimiennego 
donosu pomawia wieżniów wspie- 
ranych przez Patronat o „skute= 
ezną agitację i gorliwa szpiego- 
stwo na rzecz Sowdepji*. Oczy- 
wiście nie zna on składn osobi 


jakiemi są 


* Codzienne harce, aby nie rzec — 
ujadanie się wieczorowej filji „Gło- 
su“ z pozostałą prasą łódzką zaczy< 
nają na dobre przykrzyć się wy- 


stego wirżniów -wspomacanych 
przez Patronat, no i znać nie 
może, nie biorąc udziału w'jego 
pracy, co nia przeszkadza mu jpe- 
dnak ferować z góry potepiające= 
go wyroku na Indzi przeważnie 
pozostających jeszcze pod śledz- 
twem, a jeszcze nie skazanych. 
Więźniowie pod ślelztwem stano- 
wią około 90 proc, ogółu obecnych 
więźniów politycznych. Sledztwo 
to jest przeważnie niestoty zbyt 
dłagie, ciągnie się miesiące, kwar- 
talr, nieraz — lata, Przy spra- 
wie znaczna część tych oskarżo- 
nych o działanie na szkodę pań- 
stwa polskiero okaznja się zupeł 
nie niewinną ofiarą podłości de- 
nuncjanta lub głupoty, albo zbyt- 
niej gorliwości organów śledczych. 
Co się zaś tyczy mniejszości wię- 
źniów otrzymujących wyroki ska- 
zujące, to chociaż piszący te sło- 


wnym komunizmowi, stwierdza je- 
dnak, że stosaje znpełnie inną 
miarę etyczną dla ludzi skazanych 
za odmienne przekonania polity- 
czne lub działalność w ich imię, 
niż do baskierów obniżających 
walutę polską, lub do paskarzy 
ogladzających polski Ind roboczy 
i inteligiencję pracnjącą, chociaż 
cieszą się szacunkiem i estymą 
burżuazyjnego Społeczeństwa. 

Dobrzeby było, gdyby redakcja 
„Pracy* weszła w stały stosunek 
z jakim zawodowym prawnikiem, 
któryby ją ponczył, że oskarźenie 
nie jest identyczne ze skaxaniem;) 
żełniewinnie uwięzionym, £ zwol- 
nionpm następnie przez. wyrok 
sądowy należy się odszkodowanie 
od państwa; że brak tezo odszko- 
dowania w naszych ustawach są- 
dowych jest dotkliwą luką. Jed- 
nocześnie zaś dowiedziałaby się 
„Praca“, że urzędnikom państwo- 
wym pozostającym pod śledztwem 
nobory mogą lecz nie muszą być 
zmniejszone do połowy; Że orga- 
ny państwowe nie zawsze chcą 
korzystać z przysłngującogo im 
prawa zmniejszanią tych poborów; 
trudno więc wymagać od rady- 
kalnego naszego magistratu gor- 
liwości większej, niż ją wykszują 
organa pańs 

Na każdym więc kroka „Praca* 
wykazuje zupełną ignorancję ele- 
mentarnych zasad prawa — nie 
lztwną zresztą, bo z natury rze- 
czy Są one obce wszelkim ochra- 
nom i jej snkcesyjnym instytu 
cjom. 


Z. M. 


c 


współpracownictwo dera Emila 
Breitera, jednego z najlepszych 
w Polce znawców teatru i litera- 
tury. Dr. E, Breiter bądzie nam 
cenne swe prace nadsyłać stale i 
systematgeznie z Warszawy,” 


Dzień zaduszny i policja rosyj- 
Ska. 


Urząd dawniejszy warszawskiego 
oberpolicmajstra w pełnienin swoich 
obowiązków powodował się specjal- 
nie ułożonym kalendarzem policyj- 
nym, przewidującym pewne czyn- 
ności i nadzór w niektóre dni w 
roku. Oczywiście w pierwszym rzę- 
dzie dni tych była data 3go maja 
rocznica konstytneji, poprzedzała ją 
data l-go maja — dzień święta ro- 
botniczego, a w jesieni po szeregu 
inych dni, wymagających ostróżno- 
śoi policyjnych był dzień Zaduszny 
wraz z dniem Wszystkich Świętych. 
W dni te kalendarz policji warsza- 
wskiej zalecał strzeżenie mogiły 
pięciu poległych na cmentarzu Po- 
wązkowskim w ten sposób, by nikt 
nie ośmielił się złożyć tam wieńca 
lub pomodlić się a broń Boże u- 
klęknąć. 

Instrukcja. polecała s 
serwującym mogiłę, iść za taka 
osobą, która dopuściła podobne- 
go przestępstwa i za bramą emen- 
tarną aresztowania jej z odprowa 
dzeniem do cyrkułu powązkowskie- 
go. Pó takiem przestępstwie karą 
wyzmaczano administracyjną zwykle 
w postaci kilkunastu dni aresztu: 
Ostatni raz ten rygor kalendarza 
policyjnego zastosowano w r. 1914 
jaś w czasie wojny, a w kilka dni 
po obronie Warsąawy, w której 
taki udział gorący trzymałe publicz- 
ność warszawska, Wówozas bez 


icłom, ob- 


wzgiędn na odezwę do narodu pol- 
skiego wielkiego księcia Mikołaja 
oberpolicmajster Mejer przy pomo- 
cy komisarza Zankowa, mordercy 
tylu ofiar w dniu 1 maja 1906 r. 
w Alejach Jerozolimskich, zarządził 
pó raz ostatni pułapkę przy: mogile 
pięciu poległych i aresztowano kil» 
ka osób, leoz na żądanie władz woj- 
skowych, aby nie rozdrażniono pu- 
bliczności polskiej uwolniono je od 
kary. LA 


Z rady miejskiej. 
Najbliższe posiedzenie rady 


miejskiej odbędzie się w czwartek, 
dn. 3 listopada, o godz, 7-ej pp. 


punktualnie w sali posiedzeń przy pi 


ul. Pomorskiej Nr. 10. 

Porządek dzienny jego obejmo- 
wać będzie: 

1. Komunikaty, 

IL. Wybory: a) 1 członka do 
komisji K-tu Tan. Kuch., na miejsce 
r. Langlebena. b) 2 członków i 
ich zaitępców do komisji do bada- 
nia cen i zysków przy tutejszym 
Okr. Urzędzie walki z lichwą. 

IM, Wnioski: a) K-sji Skarbo- 
wej w sprawie udzielenia Magistta- 


towi dalszego prowizorjmmn budże- |** 


towego. ©) Magistratu w sprawie: 
1) przyjęcia od Skarbu Państwa 
krotkoterminowej pożyczki w kwo- 
cie mk. 78.000.000 -— na wypłace- 
nie pracownikom miejskiin jedno- 
razowego zasiłku w m. sierpniu 
1921 r, na wydatki, związane z 
otwarciem w Łodzi nowych szkół 
powszechnych, oraz na pokrycie 
niedoboru administracyjnego m. Ło- 
dzi w mies. sierpniu i: wrześniu 
1921 r. (IE uchwalenie), 2) przyję- 
cia od Rządu pożyćzki w kwocie 
mk, 2.000.000 — na btrdówę gmachu 


Głębokie i szczere współczucie wyrażamy szefowi naszemu Wi 
p- A. P. Calelowi z powodu Śmierci 3 


Ojea 


Jegó 


Personel firmy 
Cale! i Tabaleman. 


W czwartok 3 b. m., w rocznice Śmierci 


b. p. Hermana Konsztata, 


fundatora Domu Starców imienia małż, Konsztatów, odbędzie sią 
o godz. wiecz, w Synagodze przy tymło domu nabożeństwo 
żałobne, no które zaprasza krewnych i przyjaciół zmarłogo 
oraz członków Łódzk. Zydow. Towarzystwa Opieki nad Starcami, 


ZAC Zd. 


wa znajduje się w obozie przeci-|3) podwyższenie opłat za leczenie 


i utrzymanie chorych w szpitalach 
miejskich i obcych, 4) podwyższe- 
nie opłat w miejskich zakładach 
kąpielowych, 5) dzierżawy gmachu 
teatralnego przy ul. Cegielnianej 63, 
6) przyznanie jednorazowego sub- 
sydjum Polskiemu tow. krajoznaw- 
czemu w Warszawie, 7) plany gospo- 
darki miejskiej w dziedzinie apro- 
wizacyjnej, (sprawozdanie  kesji 
aprow., pow. tchw. R. M. z dn. 
1. 6. 21. r.), 8) kredytów na budo- 
wę gmachów szkolnych, kolonji 
mieszkalnej dla pracowników miej- 
skich oraz na budowę Gazowni 
Miejskiej, c) radnych -w . sprawie: 
1) W. Badziana i tow. o języku 
wykładowym w -szkołach powsz., 
2) r. Helmana i tow. o-zredskowa- 
nie ceny na gaz, koks i smołę. 

IV. Obrady nad budżetem zarzą- 
du miejskiego na r. aim.1921-y: 2-gie 
czytanie dz. V — wydz. oświaty i 
kultury. A 


Odezyt proi. Baudouin de Cour- 
tenay'a. 


Kwestja żydowska w Polsce jest 
jednem z najbardziej aktualnych i ży- 
wotnych zagadnień, od rozwiązania któ- 
rego zależny jest w dużej mierze ład we- 
wnętrzny i dobrobyt kraj Jednakże ze 
względu na chroniczne zagadnienie tej 
sprawy trudno jest zdobyć się na bez- 
stronne, rzetelne jej rozpatrzenie, Czło- 
wiekiem, który zdolen jest wznieść się 
ponad walki partyjne i wyznaniowe i 
który może wygłosić sąd jasny i bez- 
stronny w tej Sprawie, jest prof. Bau- 
donin de Courtenay, któfy w piątek, 
dn. 4 listopada, wygłori odczyt p. tyt. 
„Kwestja żydowska w państwie pol- 
skiem”, Ze Rady na powodzenie 
poprzednio łoszonego w Łodzi od- 
czytu prof de Courtenay'a, radzimy na - 
szym czytelnikom wcześniej zaopatrzyć 
się w bilety, 


Kwesta na Dom Starców. 

Dnia 28 b. m. odbyło się w 
kurji biskupiej Piotrkowska 102 
pod przewodnictwem I. E. ks, bt- 
skupa Tymienieckiego organiza- 


„|eyjne zebranie Komitetu kwesty 


Podwyższenie cła 


W nadchodzącym, 85-ym. nume- 
rze „Dziennika Ustaw i Rożporzą- 
dzeń* wyjdzie rozporządzenie min. 
skarbu o podwyższeniu dotychcza- 
sowego cła na różne: przedmioty 
przywozu. Mnożnik jest dwojaki, za- 
leżnie od danego produktu: 400 i 
800. 


Kary administracyjne. 


Wydział  adminisiracyjno-karny 
koshisjarjatu rządu na m. Łódź 
nałożył następujące: kary: 

Za sprzedaż napojów alkoholo- 
wych w czasie zakazany: 1) Fin- 
ke Marja, restauratorka, grzywny 
10.000 mkp. lub 3 miss, ar. 2) Mi- 
koszewski Karol, restaurator, grzyw- 
ny 10.000 mkp, lub 3 mies. ar. 

Za nieprzestrzeganie przepi- 
sów kinomatograficznych: Ranm- 
gart Bernard i Kisielewski Chnim, 
współwłaściciele  kinematografu 
„Flora“ po 40,000 mk. p. grzyw- 
ny lub po 2 miesiące aresztu. 

Za nielegalne posiadanie bro 
mi: Trzeinka Paweł, grzywny 
8,000 mk. p. lub 3 miesiące are- 
sztu oraz konfiskatę broni. 

Za 'nielegalne przekroczenie | 
granicy: 1. Sender Jakób, grzy- 
wny :50,000-mk. p. hib 8 miesiące 
aresztu; 2. Chrapot Karol, zrzyw” 
ny 40,000 mk. p. lub 2 m, aresz.; 
3. Jakubowicz Sara, grzyw 30,000 
p. lub 3 miesiące aresztu: 
4. Sokołow Anatazy, grzywny 
40,000 mk. p. lub 2 mies. aresz; 
5. Małagold Ryfka, grzyw. 60,000 
lub 3 mies. aresztu; 6. Bär Mi- 
chat grzywny 25,000. mk. p. lub 
6 tygodni aresztu; 7. Lichtenstein 
Janina, grzywny 26,000 lub '6 ty- 
godni aresztu; 8. Goldblum Josek, 
grzywny 20,000 ms. p. lub 5 ty- 
godni aresztu. 

Za antysanitaruy stan na po- 
ch, oraz rozmyślne wstrzy- 
mie wody dla użytku lokato- 
rów: L Sandmec: Leon (właści- 
tiel domu) 14 dni bezwzględnego 
aro: 2, Kleinbaum Abram (wła 
ścicięl domu) 14 dni bezwzęlęd- 
nego aresztu; 3. Lęczycki Hersz 
(wł domu) 14 dni bezwzględ- 
ne! tesztu; 4. Rozenblum Ja- 
kób Szmul (rządea domu) 14 dni 
bezwzględnego aresztu; 5. Łęczy= 
cka Frajda (właścicielka domu) 
grzywny 10,000 mk, p. lub 3 m. 
aresztu; 6. Fajersztón Pinkus 
(właściciel domu) grzywny 5,000 


szkolnego przy ul, Zagajnikowej, (lub-6 tyg. aresztu, 


. 


na rzeez Doma starców Ł, chr. 
fow. dobr. przy uł. Dziełnej 52. 

J. E. ka. biskup przedstawił 
zebrenym, że łódzkie chrz, tow. 
dobr. wobec wyczerpanych fan- 
duszów nie jest w możności «- 
trzymać, pozostających pod jego 
opieką Domn starców. 

Jedynym wyjściem jest zwró- 
cenie się to ofiarności społecznej. 

tym eeln zorganizowana 

zostanie kwesta uliczna w dnin 
r3 listopada r. b. oraz domowa 
w czasie od 18—326 listopada, 
Dla owocnego kwesty zarówno 
ulicznej jak i domowej, powołano 
centralny komitet kwesty. Prze- 
wodnictwo w nim objęła p. Bein- 
clows, na wiceprzewodniczącego | 
postawiono zaprosić p. Ringa, 
mandsty skarbników objęli pp. 
Roszkowski i Samdomierski, : se- 
Kretana objął ks. Wł. Wiert- 
loki. 


Chłopiec 


do administracji „Gło- 
suś potrzebny tylko z 
dobremi świadectwa- 
mi. Zgłaszać się z ro- 
dzicami pomiędzy 5--6, 


IRMA EHRENTRAUTÓWNA 
OTTON LIKBSCH 
zaręczeni 


w listopadska 


Pabjanice 


SALA FILHARMONJI| 


Dzielna 18. 


W piątek, d. 4 listopada o g.8.30 w. | 


|. Baudouin de Courtenay 


wygłosi drugi odczyt p. b 


Kwestja 
. żydowska| 


w Państwie Polskiem. 


b N ji 
Bileig w. Kasie, Vilharmonji codsien= 
nte OLE Nec 1 toń 5 — 7 wiem. 


| 


| patos Pot.SKI" HI Pa $ TATA „8”== FALSKE 
Łódź Ł jp Łódź ~ 
| 4 listopada 1921 1 listopada 1921 


Waluty zagraniczne spadają! 


no: Drukaruie państwowe mi maszy- H 

mogą pokryć zapotrzebowania f biorstw Też Przemysł | handel polski. 
między, dlatego też nastąpiła ¢ 
luacja. Nowy rubei będzie 


liymi warost wartości: marki 
polskiej. 


w którym 


prosi go o wywarcie nacisku 0 Z towarzystw akcyj- 


Ruch zwyżkowy marki pole SET na RH Ą , |równy 10.000 dawnych rubli. AAS h AA 1 Ai 
k Ą $ dy zaina|abJ ustawy © orze d ań i ryinia = | wysokie 7 ki Ano 
į postępuje z nadzwyczajną|sb3 ustawy o poborze daniny pań | Termin dla wymiany ustalony bę j Polski“) nv. 248 z dnia 


stwowej, jako też ustawy o środ- dzie na 2 miesiące ponieważ rząd atni ech lata 


R A iT f 1) Tow. wydawnicze 
kach naprawy państwowej ga rdzo dużo dla e ) y 


* w Łodzi, 2) Krajowe sta» 


Wczoraj po po- 


aprzód. 
wit (płacono) 


iu w War 


b 


matka niemiecka 18—19, dolar darki finansowej, mogły być uchwa | „; RE ai oe zh ` ac A es : 
3009—3200 i w tym stosunku lone jaknajszybciej. warunkiem je: a à + rs djil sp. i en AAL ai 
ie waluty. W tej chwili War-| Następnie powołał sią na opi” |10 proc, wartości w złoci wywoziły od 1 i potje Radionet, Sp. ako: oglara, WE 

uję min, skarbu. który uważa, że | myst europe godzi s standartów drzewa zá- a endę ua r. 192 p 


| sawa jest najdroższem. miastem 
ma świecie. Opierają się do- 
stawcy zapalczywie fali taniości 
bezwzględnej i nieprzezwyciężo- 
tej, Koniukt.ry zawiodły. Przy- 
czyńy polepszania się waluty 
polskiej — to nietylko Górny 
Śląsk, ale i polityka skarbowa 


poniew z okręg 


dłu powodzenia jeg lanu dzia 
o ZE ANS. OH viecki uacja robot- 


algości jest! koniecz 3 ą 
łalgości jest. konieczna 430.000 stand. desek i surowców 


aby rząd mógł korzystać z ETA wie TT AO P. 
obu ustaw conajmniej jesz- | HA 0 de da Kronika ekonomiczna. 


dni 
cze w sas cag ni roku = Rag ajj ,* Spadek marki i czesko- 
ą Rynek pienię żny owaski przemysł drzewny. 


Prezydent min. kończy list oś- 
M s ai 5 Spadek marki niemieckiej wywarł 


i wela społeczeństwa do zmia- |wiadozeniem, że w zupełności po- Ly a SIE” 
ny waiuików życia i pożyczki | dziela opinję min. skarbu. jest rzeczą nieuniknioną. $ cja Giełda warszawska. ora expor 
fiancuska i a ka dla Polski] W związku z'tym listom 'lo- SA s i Ą Gotówka. Kage 

zdanie ja 5 


wania w  Ozecho-Słowacji ośrodka 
przemyslu drzewnego, lecz dotąd bez 
żadnego wyn (Russpress), 


Dolary Stan, Zjednocz. %00-—5150 — 


wiadujemy sią, że, według opiuji 
marszałka sejmu, sprawa daniny 
w komisji skarbowo-budżetowej 
będzie mogła być załatwiona do 
11 listopada, a 

w płenum sejmu do 18-g0 
listopada. 


Spadek akcji j kliwy tyl- 
kn dla tych. v je drogo 
powa. Wewnętrznie akcje są 
6 wiele silniejsze, bo zobowia 
zania zagraniczne można będzie 
taniej pokrywać. 

Trzeba fydzień zaczekać z 
amj, a rozpocznie się ta- 
niość no i... bankructwa, Jed- 
nego dnia w sobotę garnitury 
meskie z 90 tysięcy spadły na 
60 tysięcy. — Teraz wytrwać 


t dot 


lecz niebezpieczeństwo wojny m 
się znowu zjawić w roku najbliż- 
Szym, 


lasy rosyjskie a Niemty. 


„Nowyj mir” przytacza tozmo- 


= 


Funty ster. 15000. 


Marki niem. 17.50—18.76. N A 57 
owe cio wywozowe 
p ai h na Litwie. Podlug MR taryfy 
Belgja 222,50. celnej litewskiej od wywozu 100 
J: Berlin 18—19,50. klgr. masła pobierane będzie 460 
wę swego współpracownika z Li- Bukareszt 25. mk, eła, 100 klgr. sera litewskiego 
bernianem dyrektorem trustu leśne- Gdańsk 18—19.50—18.50, — 100 mk. od kury — 18 mk., ód 
go „Siewieroles”, utworzonego przez Londyn 15100—12650— 15000 gasi — 12 mk. i kaczki—7 marek. 
gospodarcze urzędy sowieckie. „Do Nowy Jork 5100, | (Bnsspress). f F 
Si Sea na HER Soominkon Paryż 210—250—220, p iš > H 
należy m. in. umożliwienie współ- Wieđeñ 85—80—81. * a 
pracy z Niemcami w sprawie ex- iee i por tej ro 


miła chemikali. 


W ciągu ostatnich 2 tygodni 


lizel a, ceny chemikalji spadły, jak na- | portu drzewa rosyjskiego, otrzyma: g ‘carii na tych samych waron- 
Z bardzo wiarogodnego źró-|stopuje: nie, instalacji i eksploatacj i niektó- 1 czarnej niełdy. Mż ntt z pick s 
Morfina z 450,000 na 400,000, | rych fabryk. (Telefonem). niądze złoto dla Rumunji. (Russpress), 


uła dowiaduje się nasz kores- W dźiej zwi MAIS Ga. pał: 


pondent, iż marka polska roz-|na mieście zać, u „prywatnye KA Dolary 3000. 

I pien p „lkwpców, którzy wolą - pradzej po, tyle tartaków, że mogą obn Marki niem. 18.5. * Traktat handlowy z An- 
ila już -nieprzerwany zwy-| > : > bić zaledwie 20 prac. drzewa, zna, F i E, ki ikoj 

ae AR. alwycofać gotówke = 300000 _ i|dujące s i Franki 225. giją, „Briwa Zeme" . komunikuje, 

pochód ku zwyżce, Cijwicolać gotówkę o AE ORA, u By nale, Funty ang. 12000. że w najbliższej przyszłości rozpoczną 
npon spekulanci, paskarze, ku-|25 .000 (w Niemczec 10,005 mk. !cie gactwa leśne Ruble ziote 145000. się rokowania w sprawie zawarcia 


t Białoruskiego, nale- 
żącego do trustu „Siewieroles” na- SĄ HN 
budować nowe zakłady Z czarnej giełdy Łódzkiej. 
r ylko tartaki, lecz i dla che: Na wczorajszej czaśnej głełdzie òt 
0; opium — m bki drzewa, jak pa-| łódzkiej panował zupełny chaos, Ofia- z 
Ę A "aż i il À tw 
eno — z 4,000 na 20,000: ko n. Trze- rowano w-szczególnie wielkich ilościach 
kat z 000 na 450006 za t -| mark? niemieckie po 19.—. Nabywano 
r E eaat Poke i d po 18 do 1850. Pod wieczór tendencja 
2 K słabsza ale niewyrażna, - Obrotów 
Hurtownicy, którzy kupówali dokonywano niechętnie, 
te chemikalja za drogą marką 
niemiecką (40 — 45) nie chcą 
stracić, nadchodzące jednak 


traktatu handlowego między Łotwą 
il Anglją. / (Rqsspressn.- 


niemieck. (t. j. około 240 
polskich ka kig) 


pey niech tracą: zarobili dosyć 
przez ostatnie dwa lata, | 

W ostat: iej chwili dowiadu- 
jemy się, że kursa walut ob- 
cych spadły znowu bardzo po- 
ważnie. 

Za marke niemiecką płacą w 
wolnym obrogje 16 marek p., 
za dolara Stanów Zjednoczon. 
2850 marek polsk., zw franka 
francuskiego 211 marek polsk., 


de 42,000 (na 


sprawie zawarcia t 
y nglja przedstawiła bardzo 
szczegółowo opracowany projekt z 
uwzględnieniem — przedowszystkiem 
handlu i żeglugi. Nadeszły prop 
? zycje ze strony Sz i Norwegji. 
as kresy Z Francją dą rokowa- 
nig iw niektórych 


za koronę austrjacką 0.78 .mk.| we transporty z Niemiec i Ga wych naue f igi i 3 ) i 
polskich. ska są nieomal codzień tañs ada E LEJE fug marki polekiej, tji zas i po powrocie 
niemiecki iw nabywaniu GENEWA, 30 pażdziernika, ` War- A IA ai rT e RE. 

ję sea. RAA H Qa. 0.15. niey. Traktat, estońsko: H 

Reforma monetarna w Rosii, |vzezian u nas drzewa i wysyłania jsżawa 0,15 6 bedzie jako wzór dja. traktatu lo 


O przyspieszenie "|... GDAŃSK 30. 10. (Pal) pan | Przemy fowcy dlemiescy bardzo| Gielda ZOŻWIKDNAKOWA. leme aee tat m wzór akt 
ustaw skarbowych. A RENEE się tam Eize. a ia ed PEAT eaS: EW Eher o EE AA REM pe 
List pr. Ponikawskiego dofri ciałka [naszego rawa niestety, ze di | ŚLE tatnen aao Toer e eh 
Pea ar widik. Da gangga agitatorów oświadc: ył | płacić tak, jak nam płacą w Anglji iii W EA e O = 
e y ędzy innemi, że kwestja ji Holandji i dlatego współpraca | ile nie jest zastrzeżony -inny Sposób 
ir. -1 Silherstrom 


NAJWIĘKSZY DOM KONFESOYJNY- NA MIEJSCU 


Szmechel i Rozner, £ódż 


Pa, Pe oł ŁR o 
(0 PIOTRKOWSKA, FILJA 160 6 dess 


sprzedaje najtaniej ł Małżeństwo 


Palta damskie, męskie, dztectune, Suknie damekłe 1 dzie- P koj A 
z ciano, Garnitury męskie, Susa Btaminy, Flsnele, koranego (PORÓW. 
o ja tur; ostjumy i suknie. ródmiaściu, Oferty pros 

wary na garnitury, j a laze składać do Admin, 
|„Głoau Polaktego* dla 
„Solidniego*, 46! 


PLOMBY. STALOWE? pokoje 


z kuchni 
KAKA m qda MINE ndz poszukiwane. Oran nik 


trów Ponikowski zwrócił się dolpłac nasuwa dia rządu wiele trud-' Niemiec z nami dałaby im najprzód ! dostawy. 
Zielona Il. 


Guoroby skórne t wensryosne 


Dyrekcja koncertów : Alfred Strauch, 
SALA FII.ET AFŁMONII 
dn. 3 listopada 1921 r. 
Czwartek cmi Bis wie: 
Ostatni pożegnalny koncert 
Znakomitych artystów : 


YMITRA SMIRNOWA 


"Tenora światowej sławy 


są WYRABIĄ Paa ons do dlo. 
Fabryka „MULTUM”, Kraków.| —— i 
Zamówienia przyjmaje: se= Dr. €. Sonenberg 

. powrócił, 


„Textył, Łódź jes wdriene 


: sa. łona Mè 8. 
uf. Krótka Ač 2. Telefon 13-05. Pena geTh 3 


Świetnego pianisty, 
Akompanjuje: prof. LUDWIKA URSTEIN. 


rawie: Wagner: OPOWIADANIE GRALA s op. Lohengrin Czajkowski 
N udno OAK Leoncayall Aria Ei op zac, Greczaninpn: A PCA a A E i 
esz; r iez*. Liszt: Warjacje na temat Bacha Beethoven: KS TH E 
Bena wariacje tk" tennt Pagastat Plac z bocznicą. Młody 
iharmonjt codziennte od godz. 10—1 iod 3—7 Posiadając przy koleji Fabzyczno-Łódzkiej plac z bocznicą, wagą wozowa |człowiek, samotny urzęde 
wez zabudowaniami, przystąpię do spółki z pawatnym kupcem [nk |s-kowy pomznkuje 
| andlojąnyn welem mb ariewom, Nid wykluczono tinne zażytkowinie| 0,1 Yenego D 


linea. Bnskawa ofeżży da aamini „GRWR pal oE at (yi anlel | lada EO 


Wtorek 1 listopada 1921 r. N 278 


<S 


Kino-POPULARNE | -= 227 SZA TANI ZAGŁADY =i 


Kandiantynomaka 16. 


„Redactoria* 


AFR Kilińskiego (Widzewska) Nr. 83, I p., front 
Godziny przyjąć od 4—6 po poł. — 


Specjaliści i, oklar wszelkiego rodzaju prace, wchodzące 
w zakres literacki, reklamowy i handlowy. 

Spraw ia | memorjały.-Statuty związków ga- 
wodowych, zrzeszeń kulturalnych i kooperstyw. — Referaty 
nankowe i Hterackie. 

Tłumaczenia i kpresgnalinois w językach: jedi 
e francuskim, angielskim, niemie rosyjskim, rumnńskim, wło- 

a N skim, hiszpańskim 1 in. REDEA roe i 
ii ii ji Opracowanie książe! broszur. Kosztorysy wydaw= 
Dziś Promjoral LU NA Dziś Promjera! nictw, Poza w Sprawach literackich. Koregowanie re 
kopisów. Rek! + ta 
Przyjmuje się również zamówienia listowne. 
Dyskrecja zapewniona. 


„LroÓlowa węgla 


FYDSĘZOTSTRE TYS ZEE OWC "RONDO EEFETRECENIZSKI 
Wspaniała groteska w 6 aktach. s drutu ciągnionego! PRACOWNIA OBUWIA 
W roli głównej prześliczna p. MANZINI Zzarówki i 110, 120 1 220 wolt odją, GABRYCHA 


5—50 świec ZACHODNIA 29, róg Konst. 


Motory pradu. tróję, gaa wolt] polsen s T OROWIE 
Hrtykuty elektrotechniesne |Przyjmuje 


sam ó- 
KUPUJE SIĘ NAJTANIEJ 18% |ygonis. 
HURTOWO I DETALICZNIE 


ADOLF MEISTER i S-ka; 


ul. Piotrkowska Ni 158. 


zi spólnika lnb spółniczki z 
gotówką Poszukuj 


Qe 
1.000.00G marek dobrze utrzymanych 
do wynalazku o kolosalnej wartości. © Kto wazakntów meban 
chce stanąć w rzędzie miliarderów niech złoży| śof od 44 do 64 cali an. 


ofertę do „Głosu” „si sub. „Wy! „Wynalazek“. 434-1|zielskich.. Oferty pod 
„Warsztaty tknekie* do 


| BRYLANTY. icem 
WŁ złoto, srebro, zegarki i różną AY KARMAZYN 


kupują: płacą najsumienniej. 
| sty jeił „A. Kersz Herszkorn, Sasino powrócił 


Brylanty "imitim 


|piżaterję, złoto, srebra, kapuje 1 płaci am choroby dziesi 


maire i Zesar: Gh, Szalak, Pia'rkowska No14! E ah 3 do Sat. 


|KURSY GIMNAZJALNE |5r.S.KAWTOR 
107 oma od Koda. 8-1. Kursy buchalteryjne  [iuż. M. Barszczewskiego Zass: jose o wet, 


10—1 oraz od godz. $—: 
Zapisy kandydatów i kandydatek do kl. 1V, V,] ` t moczopłciowych. 
Ii maturalnej przyjmuje kaneclarja szkoły Co- Lestene p slam Höetga sa 


Henryka Lubinskiego 555 eee e a, 


róg Bwi az 
w Łodzi Piotrkowska 79. oo| 


Dr A. 8. Tenankat r. Bolesław Konis pos; 


MUZYCZNE Ki 
INSTRUMENTY EE DEN p Zapisy do grup wieczorowych są JA Zielona X 3. Choroby uszo, sarna 
L pokój z kuchni; przyjmowane, oani 
pi an piae PATTES trum, s wygoda, wraz Podrączniki własne. 481-3 „Choroby wewnetrzne. {coàs przyj: 19-12 i ot a= w 
kalafonji do instrumen- [3 meb! nmn Piowkawska 113. 


a 
dr zazeonye nei, ŚW pei s teskni js" |Zajęcia w szkole ireblowsko- OI e Wika. Dr. Lewkowic 
2 PD aaa (onstantynowska 


p ona przygotowawczej a APEA A 
=o Poszukuję | CZYSTOSC“ ; SSi 
Ș. Osmałowskiej 6. Tand- Tenenta! Zawadzka 10 


r mieszkania eE A Choroby kobiece [Choroby skórne i wene- Or. Dr. Goldman 
wehodzące w akuszerja 


na PEREA centralne |przynajmniej 4 pokoje i kady zla Skwerowa I8 BAZ, od g. 5—8 w. powroci z 
może Sie ag zgłostć od 12—1 wszelkie wygody, r] ała 1 froterowania posa- | zostają wznowione. przyjmuje oå 4 do 6 wiy trz. 2644, 03.1. xt X o|Piotrkowska 86 


14—6. „Kostński i Hank*,jdo Adm. pod „A. B, Awe biur 1 5 Zielona 3. 
Z al P e k, PESO Z Zapisy codziennie od 9 do 1. 473-1 ŻĘ R TE Ha 


Siano, Słoma, 
Kartofle, 


Owies it». 


poleca wagonowo 


(SALA. FILHARMONJI 
j (dawniej Sala Koncertowa) 


Niedziela, dn. 23 października 1921 r. o g. 8.15 wiecz. 


Tylko Jeden Wieczór Artystyczny 


ZOFJA PFLANZ 


Primabalirina Metropolitan Opera House w New-Jorku. f 


KAROL HANUSZ 


Artysta Teatrów Warszawskich. 


ANTONI ROMANOWSKI „Domhanrol” 


Palais Teatru Wielkiego w Poznaniu, b. balet- 


mistrz Opery w Moskwie i Kijowie || Leonard Kueblewski i S-ka 
Fat. Kleks. Piotrowski ŁAdĘ, ul -yo Sierpnia Ne 20 (Benedykta). 


Kompozytor 1 pianista. 


o ERE wóz smetyczka-masażystka jąjauczam języka Es tudent udzielą lekcji, jakubowioz Josek zgubit er Oskar zgubił di ginęły 2 as gaats za 
Š konny. Wiadomość: | jch pesao ca- il ranto Pozyatnie świ przysposabia do egza- N patent Hikategorji na W wód osobisty: wydany 3 31062 mk. 88000 
yłoszenia drobne Myśliwska” 29 (Ohojny) ir dnleń._ Specjalność: cią 3-ch midsjęcy. ia. |minów. Piotrkowska 16 |rbie 1920 Dolna 12 Rado-|w Łodzi. ,456—5|26 20804 mk, 40.000 wy 
Krysiak. | |tarbowanie włosów. Sro- |domość: Łódź, ul. Piotr-|s, 22. 45— jszor. EH fiee, Botestnw zgubit aisinat zanor 

b.  pprzędamia: aw, PP rA e aA SDB SAB BU" gorzedam palto karatu] piigerman i Sucher rgu-| W kartę bezterminowego| ms na firmę Kaja 
upuję meble dy- » krzesła, otomani | y; prha elony RYBE Pop qaf towe. Magazyn Mirten-|" bił kartę beztermino-|urlopu, roczn. 1897 Zylberberg. Atyenaty te 
Ai. K Vany garderobę |óżka z materacami, M OD. || ||| N easa bama, Piotrkowska 69. wego urlopu wyd, w To- 44—3| nnieważni Siemia- 
zycia płą-|*anka, tremo oraz inne|| oks) fabryczny 17X6 janistka i skrzypek do” 234—5| maszowie. SYS toehaki wska: Bzośdiów- tyoki, 476—1 

sa: lipie) marajeh Fsśesy Stenkiewicza £ pl eruszewska Bronis 


tokoi, z transmisją hirde ak trn nia jqjiczyca (caka) zőtkaj |j oszczyński i wa zgub. paszport nie 


Benedykta 19 _ 338—1g|2" ce elektrycznością  wynaj- maści z czarnym |+ zgubił legitymację|mtecki, dw dk 

Ki. Krae mebi, ar-|(7 A dom skła Srednia Bi, od 2—4 O aloe grzbietem zginęła z pią |chiebowa na 6 oeób > OŃCZOG y 

ać "ray, tutza, gar- |. jący się z 8 mieszk: A -H Pianistka i skrzypek“. oa rz RABA z FUA| Sr": Pm s 

lerobę, bieliznę, maszy- js ogrodem owocowy! 445—1]prasza się o 4 skarpetki i rekawiezi 

ny do szycła, Łaźnik, Be- 3 stawami w Rudste 3 Po- jgloczarała z aie ii denle za wynagrodze- |i wód za rEYSW gatunków i ko: 
oszukują pokoju z u-|niem na Zawadzką X eg" odi łorów najtaniej są do 


ee COES. vy 

EN neras - axublony tatal wokaol |osydoktej "els © Stospo 
na si Ją 

ody eełowiek lat 30,|7754 franenskiego Zało: Taqadione tonan in Adam mog E hii 1921 wyataw. Bi- | (Benedykta) o, poprzez 


jertepian Z, aliee sda i 
F krzyżowy Szredera do Motycz sowienny, lage od 3—6, Radwan: part Salogtooki % Braid i Goldenberg „naj oficyna, I! piętro. i 


sprzedania Nowo-Oekiel-|pracowity jest w key-|5¥9 12 m. 5. Bn > pow. B resli i lecenle A. Złotowskiej | 
iana }2 m.14 1—5 godz |tycznem oženin, pro- eA ś 7: 4 p ABEPA nw Weksel nniewaźniam Zio- 


pimista zol siłby o jakąkolwiek pra-|V Kilińskiego 150. enblstt Fajga Dwoj. |żoweka. 

kształceniem poszuka | sm=---nz—-m ce. Oferty do „Głosu” | mm ra 2gubił4. paszport! m i [r MAS na 

je jakiejkolwiek posady M gęś" pod „Piśmienny*. 43-1) Tłomacz Lewin przy jmu- = niemiecki wyd. w Łodzi. pga 7 
na miejscu lub wyjazd, LB | 28m pros di | je wszelkiego rodzaju orieza Hanna zgu- 444—3 uszki, obcięty ozon|y: 16 1 Rendormassyna 
O. de „Głosu* pod cowa z dobrą prak- Mzysta poszukaj. j*lomaczeniagłównych je- biła kartę opałową za Ne 1490. Odprowadrićj gą 120 Jgleł do pończoch 
„ach: 45. tyką poszukuje zaję Jekeji z kuren szkoły jzyków europejskich oraz |oraz legitymację chlebo- jajnsztajn Salomon zgo- |za wynagrodBeniem A'.|kapię. Wiadomość: Ki- 
obierąć jek. RZA w domśch prywat-|średniej. Specjalność: RER ozenis se a: 0-|vą na 4 Osoby. B4-1] 4 bił EN A 1 Maja liñs 2 441 

| „ Adres: Mileza 4|matematyka, fizyka, li-| kręgowego w Łodzi, przy = ZEP ZY 
tej ekea Oferty pod "HB. 4 |storja. Zgłoszenia sub. |xtórym sporadycznie w: - A FETA SERY SW | yła ioe OAI © ba 
o „Głosu: B BI akatuysta” 977 -%|konywa pracy. Wykony-| n 3 R „|golnik Abram Szylem|Ł terminowego urlopowa so 

Power ognani | |; a eż czych ON | panie korospodencji an-|patykały zo szkoły p.j} zgubił dowód osobisty nia wydaną we Lwowie. |iniejigentna, enerztozna, 
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